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Serdecznie witamy drogich gości I 
Delegacja radziecka 

przybywa dzisiaj do Łodzi 
D<z;isiaj w godzinach przedpo- zakładów naukowych Uniwersy• 

łudni" ~·vch przybywa do Łodzi tetu Łódzkiego i Akademii Me-
z okazji Miesiąca Pogłębienia Przy dycznej, gdzie spotkają si~ ze 
jaźni Polsko - Radzieckiej dete studentami obu wyższych uceel-
gacja radziecka w składzie: Prze ni. 
wodniczący Komitetu Słowiań - O godzinie 17 delegacja rad.zlec 
skiego ZSRR gen. Aleksander ka weźmie udział w zebraniu 
Gundorow, prof. pediatrii dr. sprawozdawczym Komitetu 0-
Maria Kazancewa i historyk brońców Pokoju, na którym rek 
prof. dr Iwan Chrienow. tor U. Ł. prof. dr. Chałasiński 

złoźY sprawozdanie z berlińskich 
Powitanie gości radzieckich obrad Kongresu Obrońców Po~ 

przez członków Prezydium Ra- kojo Niemieckiej Republiki De-
. dy Narodowej miasta Łodzi, na mokratycznej. 

N K P k • I ukowców łódzkich i przedstawi-a O n g r e S O O I U • ~~:~i ~o~:~~~ia~i~ai~~::::~te~~ ~[:'ii:~~~:~:of~~~;~~1 
Łódzk~ego. robotnikami większych zakładów 

. W godzinach popołudniowych przemysłowych i z chłopami 

Ze wszystkich . zakątków globu ziemskiego wyruszyły do, Sheffield goście radzieccy udadzą się do spóldzielni produkcyjnych. 

delegacje 500-milionowej armii bojowników o pokój SZT~FET~ POKO_JU 
• • • • · przyniosły tysiące meldunkow 

Warszawa zegna uroczysc1e polską delegaCJQ na Kongres delegatom na li Światowy Kongres w Sheffield 
2 miliony obywateli uczestniczyło w sztafecie WARSZAWA (PAP). - Spośród 

wybranych na I Polskim Kongresie 
Pokoju delegatów na LI $wiaitowy 
Kongres Obrońców Pokoju, którzy 
ełożyli podania o wizy wjazdowe do 
Wielkiej Brytanii, tylko 21 otnr.y­
mało prawo wjoazdu. Władze brytyj­
skie odmówiły natomiast wydania 
wiz tak wybitnym przedstawicielom 
polskiego ruchu pokoju jak: literat 
- Jeray Andrzejewski, - przewod­
niczący Stoł. Rady Narodowej -
Jerzy Albrecht, - Budowniczy Pol­
ski Ludowej, górnik Franciszek Ap­
ryas, - red. Ostaa> Dłuski, prof. 
Jan Dembowski, - pisarrz Jarosław 
Iwaszkiewicz, - wiceprezes Nacri. 
Kom. Wyk. Zjednoczonego Stronni­
ctwa Ludowego - Stefan Ignar, -
działaczka oświatowa, nauczycielke 
- Stanisława Jankowska. - rektor 
Uniwersytetu Wrocławskiego - Sta 
nlsław Kulczyński, - dzialaczka 
młodrtieżowa, chłopka - Helena 
Krzywdzlanka, - literat - Leon 
Kruczkowski. - publicysta - Woj­
ciech Kętrzyński, - przewodniczący 
Centralnej Rady Zw. Zaw. - Wik­
tor Kłosiewicz, - górnik - przodow 

Przemówienie 
min. Wyszyńskiego 
wygłoszone w czasie obrad 

Zgromadzenia Ogólnego ONZ 
- zamieszcza.my na str. 2. 

-------------------------------

nik pracy - Józef Kociuba, - "Pre­
zes zrzesrzenia „caritas" - ks. An­
toni Lemparty, - pmewodniaząca 
Ligi Kobiet - Alicja Musiałowa, -
sekretarz Zarz. Gł. ZIM? - Stani­
sław Nowocień, - przewodniczący 
Zarrz. Gł. ZSCh. - Józef Ozga-Mi­
chailski oraz literat Jan Parandow­
ski. 

Następujący c'Z!łonkowie delegacji 
polskiej otrzymali wizy i udadzą się 
na Kongres: MQ.ria Augustyniak, 
tkacrzka Il. Łodzi, Marian Czajka, mu 
rarz z Warszawy, - Halina. Czerny­
Stefańska. - pianistka, - Zbigniew 
Drzewiecki - rektor Konserwato­
rium - Eugeniusz Eibisch - arty­
sta ma.lara, - Jadwiga Falkowska, 
matka 11-ciorga dzieci z Białegosto­
ku, Grzegorz Fitelberg - dyrygent, 
Wanda Furman - matka 6-ga diz.ie­
ci e Gdańska, Bienem Heller - po­
eta., Wanda Jakubowska - reżyser 
filmowy, Stanisław Mazur - prof. 
Uniwersytetu Warszawskiego, An­
drzej Panufnik - kompozytor, Sta· 
nlsława Pisarkowa - chłopka z 
woj. wa.rszaswsk:iego, ks. proboszcz 
Zygmunt Pasternak, Helena Rako­
czy - zasłużona mistmyni sportu, 
Władysław Trocha.n - hutnik fl Ka 
towic, - Maciej Wawrysu:iuk -
eh op z: I.ubel:IZQQ'zny, eleoa Wie· 
czorkowa - przewodniC1Ląca spól-

1 dzielni produkcyjne:!' w woj. potnań 

I 
skim, Kaiarzyna WóJtowiczowa -
chłopka ~ Lubelmoz.yzny, Leo~ 
Wrzosek - przewodnierŁąCY Związ-

Pogłębić treść polityczną 
naszei walki o pokój 

13 bm. rollpotzyna. swe obra 
dy II Swiatowy Kongres Po­

koju. 
Kongres odbywa się w okresie, 

gdy rządy krajów zmarshallbo­
wanych podjęły pod dykiando 
monopolistów USA wściekły wy­
ścig zbrojeń. Rosną I pęcznieją 
budżety wojskowe. w krajach ka 
;pitalistycznych, przedłuża się o­
kres służby wojskowed, wzmaga 
się tempo odbudowy armil nie­
mieckiej pod dowództwem amery 
kańsldm. 

Cyniczny I bezczelny lmperta.­
lizm amerykański zwalnła mor­
derców i katów hitlerowskich, 
werbując Ich do nowołworząeeJ 
się armii. W perfidny spos6b zor 
p.nizował na.paść na Koreę. Ame 
rykańscy podżegacze wojenni. dą 
:l:ący do utworzenia amerykań­
skiego Weltreichu, rzuoają wyz­
wanie całej postępowej ludzko­
ści. 

Lecz ludzkość nie chce i niena­
widzi wojny. Miliony prostych lu 
dzi, od Hamburga do gór Tybetu, 
od Stalingradu, Moskwy i War­
szawY po Manchester i Chlcago 
powtarza swoje stanowcze - nie! 

We Francji, Anglii, Włoszech, 
USA i w dziesiątka.eh innych kra 
jów kapitalistycznych, w Chinach 
I w krajach demokracji ludowej 
zebrano już ponad 500 milionów 
podpisów pod Apelem Sztokholm 
skirn. Przez wszystkie kraje prze 
tacza się olbl'zymia fala wieców i 
zebrań, oa których miliony pro­
stych lud1j z gniewem i obur.:ze­
niem 1;1iętnu.ią ludożercze plany 
atomowych podżegaczy wojen­
nych. 
Monopoliści amerykańscy I ich 

policyjne marionetkowe rządy w 
Europie zachodniej widzą rosną­
ce siły obozu pokoju i w panicz­
nym lęku czynią najbardziej a­
wanturnicze posunięcia. 

W całej swej potwornej ohy­
dzie sta.je przed oczyma ludzko· 
ści- brutalny obraz imperializmu. 

, W obawie przed głosem pokoju, 
angielscy socjal-policjanci odma­
wiaja wizy wjazdowej na Kon­
gres wybitnemu pisarzowi ame­
rykańskiemu Howardowi Fastowi, 
znakomitemu publicyście l pisa­
nowt radzieckiemu DB Erenbur­
rowł, przewodnl~mu Włos­
kiej Parłł:I Soc.idkb'ciaud Pletro 

Nenni'emu i wielu innym, cenio­
nym na całym świecie wybit­
nym pr:redstawicielom lntelig•m· 
cji tw6rozej. 

W Manchesterze władze brytyj 
skle 'l:8gl'crziły robotnikom postę­
powaniem dyscyplinarnym za po­

. plel1Llłie ruchu pokoju, Leai 
wbrew tym groźbom i na pn.e­
k6r im masy ludowe na całym 
świecie wzmagają llWI\ walkę o 
pokój, zespalają I zacieśniają sze 
rerl bofownlk6w pokoju. 

Dokerzy portów europeJsklch 
mimo represji odmawiają wyłado 
wania amerykańskiego sprzętu 
wojennego. Metalowcy Francji 
ole chcą produkować broni. 
Rośnie z dnia na dzień milia.rdo 

wa armia bojowników pokoJu, 
na czele kłórej kroczy pogromca 
faszyzmu - niezwyciężony Zwią 
zek Radziecki. 

W krajach demokracjl ludowej 
I w Polsce rozwinęła się ogrom­
na masowa ka.mpania w obronie 
pokoju. 

W twórczym wysiłku pracy da­
je temu wyraz )dasa robotnicza, 
chłoPstwo i inteligencja pracują­
ca, podejmując dodatkowe zobo­
wiązania produkcyjne na cześć 
II Swiatowego Kongresu Poko­
ju. 

W przeddzień Kongresu winniś 
my jeszcze bardziej pogłębić 110-
lltyczną treść naszej walki o po­
kó.i. Przed zakładowymi Komite­
tami Obrońców Pokoju stoi powa 
zne zadanie: uświadomić masy o 
znaczeniu i roli Il $wiatowego 
Kongresu Pokoju, organizować 
wesPół z radami zakładowymi i 
radami kobiecymi Warty Pokoju, 
wzmóc współzawodnictwo o sztan 
dar i proporzec pokoju, rozwlnąó 
różne formy agitacji i propagan- 1 

dy ustnej i poglądowej. 
Nie ma i nie może być takiej 

siły na świecie, która by potrafi­
ła zawrócić wstecz koło historii, 
zatrzymać potężny ruch narodów 
w kierunku pokoju I · postępu. 

Bitwa o trwały pokój, o bez1>ie 
czeństwo narodów, o s częście I 
życie dzieci i starców, kobiet I 
~ężmyzn zostanie WYgrana, bo­
wiem na sztandvach wielkiej lłr 
ml.I pokoju I demokruji WYPisa· 
n• Jest Imię Wielklero Stalina. 

ku Ociemniałych, Jan Zachwato­
wicz - profesor, inż. architekt. 

Wczoraj ludność Stolicy żegnała 
uroczyście delegatów polskich, wyjeż 
dżających na II światowy Kongres 
Pokoju w She:ffield. 

Zebrani w sali „Romy" na wielkim 
wiecu przedstawiciele teren<>wych ko 
mitetów obrońców pokoju potępili jed 
n"myślnie politykę angloamerykań­
skich imperialistów, usiłujących prze 
szkodzić odbyciu historycznego Kon­
gresu. 

W rezolucji zebrani stwierdzają, że 
szykany i prześlatlowania nie Si! w 
stanie zastraszyć bojowników o po­
kój, a przeciwnie - stają się je~zeze 
jednym bodźcem do rozwinięcia sze­
rokiego frontu walki o pokój. 

Na wiecu przemawiał min. Rapa­
cki. 

W późnych godzinach wieczornych 
delegaci odjechali do Gdyni, a.by stąd 
popłynąć do Sheffield. 

DELEGACJE ZAGRANICZNE 

wodniczący Zw. Zaw. lDrz.iennikarrzy 
Matutani Sentiro, robotnik przemy 
słu chemicznego Kamedo Togo, dzia 
łacz Związku Kolej-arzy Yokiszi. 
Również w drodze do Sheffield 

znajduje się delegacja albańska. 

PROF. BERNAL O ZNACZENIU 
KONGRESU W SHEFFmLD 

GENEWA (PAP). - Z Paryża do­
noszą, że biuletyn prasowy II świa 
towego Kongresu Obrońców Pokoju 
11:amieszaia wywiad z wicepmewod­
niczącym światowego Komitetu 
prof. Bernalem w sprawie przygoto 
wań do Kongresu w Sheffield. 

„Kongres stanowi WYdarzenie o 
wielkiej doniosł~ci międzynarodo­
wej - oświadczył prof. Bernal. -
Dowodzi tego chociażby fakt, że pre 
mier brytyjski niemal całe przemó­
wienie poświęcił Kongresowi. Praw 
dopodobnie Kongres w Sheffield 
przerośnie ma.ozeniem I Kongres w 
Paryżu." 

WARSZAWA (PAP). - „Doma­
gamy się zakazu broni a.tomowej, 
powszechnego ograniczenia i reduk­
cji zbrojeń, potępienia agresji i in­
terwencji zbrojnej w wewnętrzne 
sprawy narodów". 

,,Domagamy się wycofania ob­
cych wojsk z Korei, zakazu WS2el· 
klej propagandy wojennej i ukara­
nia podżegaczy wojennych. 

Domagamy się zaniechania remili­
taryzacji Niemiec zachodnich przez 
anglosaskich okupantów. 

Niech żyje II światoWY Kongres 
Obrońców Pokoju! 

Niech żyje Chorąży pokoju - Jó­
zef Stalin!" 

Oto żądania, jakie przebijały w 
dziesiątkach tysięcy meldunków, zło 
żonych pmeiz sztafety ZMP delega­
tom Polski na II $wiatowy Kongres 
Obrońców Pokoju. 

2 millony młod'Zieey I starszych ma 

nifestowało na zebraniach, masów­
kach i wiecach swą wolę walki o po 
kój. 

* * * Na wiecu Z:MP w stolicy młodzieł 
Warsrzawy rz.ameldowała, że dla za­
manifestowania swej nierzłomnej wo 
li walki o pokój w dniach od '1 do 8 
bm. zorganizowano j30 masówek, 
w których wzięło udział ponad 62 
tys. osób i podjęto 543 zobowiąza­
nia. 
Przybywające sztafety składały 

meldunki, w których młodzież dono 
si o podjęciu licznych zobowiąrzań. 
M. in. srztafety woj. kieleckiego ymy 
niosły około 1.800 zobowląrziań, a 
z woj. olsztyńskiego ponad 800. Za­
łoga huty Szcrl:ecin donosi, że w pat 
dzierniku wykonała 10'13 tony ponad 
plan, a na listopad zobowiązała się 
jesrzx:ze dodatkowo wykonać 300 too 
ponad plan. 

W DRODZE DO SHEFFIELD 

GENEWA (PAP). - Ogłoszony w 
Paryżu biuletyn II śwlat-0wego Kon 
gresu Obrońców Pok-0ju donosi: MŁODZIEŻ ŁODZI i WOJEWÓDZTWA 

„Mimo represji ze strony władz w 
ARGENTf'NJE odbył się krajowy 
Kcmgres Obrońców Pokoju z ud'lla­
łcm lJ>OO delP.ge.tów Zw,ią7.ek Ko­
biet Argentyńskich zebrał 500 tysię 
cy podpisów pod Apelem Sztokholm 
skim. Ogółem w Argentynie zebrano 
1.200 tysięcy podpisów. 

w pierwszych szeregach obrońców pokoju 
tipan·alq w-ee "' llal;J ,91WA.óhniarza•• 

Udająca się do Sheffield delega­
cja ISLANDll składa &ię z 3 osQb: 
Tchorbergur Tchodarson - p.isarrz:, 
Gudmmundur Helgason - pastor, 
Jonas Arnason - dzi.ennikarrz. 

W ALGER~ odbyła się zorgani­
zowana przez Żwiązek Kobiet mani 
festacja pod hasłem popularyzao;-i 
II Swiatowego Kongresu. Powstały 
liczne nowe komitety obrony :poko­
ju. 

W JAPONlI zebrano blisko 4 mi­
liony podpisów pod Apelem Sztok­
holmskim. 6 listopada odbył się Kra 
jowy Kongres Obrońców Pokoju, na 
którym wybrano delegatów do Shef 
field. Znaleźli się wśród nich: prrze-

Młodzi.ez naszego miasta i woje­
wództwa nieraz już dokumentowa­
ła swą niezłomną wolę walki o po­
kój . 

Dziś rzesze naszej młodzieży pra 
cującej i studiującej nowym czy­
nem witają mający odbyć się wkrót 
ce II Światowy Kongres Obroń­
ców Pokoju. W okresie realizacji 
Czynu Październikowego narodził 
się i rozrastał jednocześnie Czyn 
Pokojowy młodzieży Łodzi i woje­
wództwa. W ciągu ostatnich dni, 
we wszystkich zakładach pracy i w 
szkołach odbywały się zebrania, na 
których podsumowano dotychczaso­
we osiągni~. Młodzież polska 
przedstawić chce uczestnikom Kon 
gresu plon Czynu podjętego na 
cześć pokoju. Ze wszystkich zakła-

Grotewohl ponownie premierem rządu NRD 
BERLIN (PAP) - Dnia 8 bm. od- premiera, który otrzyma mi.aję sfor­

było się w Berlinie pierwsze konsty- mowania rządu. 
tucyjne posiedzenie Izby Ludowej Wśród burzliwych oklasków wazy. 
Niemieckiej Republiki Demokratycz- stkich deputowanych przedstawiciel 
nej. frakcji Niemieokiej Socjalistycznej 
Przewodniczący I1iby Ludowej od- Partii Jedności - Lehmann - od­

czytał pismo Rady lMinistrów o dy- czytał pismo frakcji SED, wysuwają 
misji r,z.ądu i, zgodnie z kon- ce kandydaturę Otto Grotew-0hla na 
stytucją, eaproponow.ał najsilniej- · stanow'isko premiera Niemieckiej Re 
szej frakcji wysunięcie kandydatm.Y I publiki Demokratycznej. 

60 milionów wyborców w USA 
zbojkotowało trumanowskie „wybory" 

NOWY JORK (PAP) - Według wało niewiele w.ięcej niż 3'7 milio­
nieoficjalnych danych o wynikach wy nów. 60 milionów obywateli USA 
borów, które odbyły się 7 bm. w Sta zbojkotowało trumanowskie wybory. 
nach Zjednoczonych, w składzie no- świadczy to o obojętll:OŚci szerokich 
wego kongresu nie .zajdą istotne mas, które zdają sobię sprawę, :.:e 
zmiany. Partia demola:atyczna ponio obie główne konkurujące partie pro­
sła straty, zae11owa jednnk większość wadzą w gruncie rzeczy tę sarną re­
w obu izbach. akcyjną, poUtykę. Niska frekwencja 
Znamienną cechą wyborów z dnia wybarcza jest również wyrazem pow 

7 listopada była niezwykle ni ka frek szechnego braku wiary w demokl'll.­
wencja, zwłaszcza w stanach polud- tyczny charakter wyborów Wl()b.:c to­
niowych. Wedh1g wstępnych obliczcli, warzyszącej im atmosfery nieslycha 
spośród 98 milionów wyborców gloso I ttego przekupstwa, naeisku i terroru. 

----------------------~--------------------------------W niedzielę, dn. 12 hm. o godz. 1?, w sali 
łódzkiego „Ogniska'' (ul. Moniuszki 4a) 

odbędzie się 

hu czci XXXlll rocznicą 

Wielkiej Sociallstvczne1 Rewolucii Październikowej 
IJrocząsta 1 ... prezu Artqstqczna 

dla przodowników pracy i korespondentów ro­
hotniczo•chłopskich ,,Glvsu Rohotniczefl,'o" 

W stęp za zaproszeniami 

• 

dów pracy wyruszyły sztaf-ety r. 
meldunkami do Z:MP-owskich dziel 
nic. Stąd - do Zarządu Łódzkiego 
ZMP. W województwie - sztafety 
przebiegały ze wsi do Zarządów 
Gminnych i Powiatowych. 

W dniu Wl'zora.isz~·ni „gwiaździ­
sta" sztafeta przybyła do Łodzi. 

l'V hali „Włókniarza" na uroczysty 
wiec przybyło około 10 tysięcy m1o 
dzie:iy. Młodzi robotnicy, chłopi, 
uczniowie i studenci wypełnili szczel 
nie, pięknie udekorowaną obszemą 
szlę widzewską. 

Wokól estrady - zwarty mur 
sztandarów. Pod ścianami - las 
„wiedenek". W oczach młodzieży go 
reje zapał i entuzjazm. 

Hyrrmem l\/Ilodzieży Demokratycz 
nej, rozpoczyna się wiec. 

- Manifestujemy naszą potężn~ 
wolę walk.I o pOkój - zabiera głos 
przewodniczący ZW ZMP tow. Mi­
chałkiewicz.. - Dla nas pokó.1 to 
praca, to szkoły, to boiska sportowe, 
dla nas pokój - t-0 życie w dobro­
bycie f suzęściu. My chcemy poko 
ju. Żądamy pokoju, o pokój będzie 
my walczyć!. 

l".ką drogą, w kombinezonaCb, \, „wi& 
tr6wkach", przepasani czerwonymi 
wstęgami, z dumą dzierżą. w dł,r. 
niaeh meldunki z wypełnionych zobo 
wiązań produkcyj.nych. Wokól prezy­
dium ustawia się kilkadziesiąt przy. 
byłych z Łodzi i województwa uczest 
r.ików sztafet. Sala wita ich burzą 
oklask6w. 

W imieniu młodzieży łód7ikiej skła 
da meldunek ob. Zbiorczyk z ZPW 
im. Reymonta. 

Młodzież łódzkich fabryk, ze- . 
brana na 136 masówkach w licl!­
bie 25 tysięcy młodyeh robotni­
ków i robatnic meldu.je, że ~ 
wiązania podjęte na cześć 33 n>­
cznicy Rem>lucji Paźdiiernik• 
wej i II Swiintowego Kongresu 
Obrońców Pokoju rosta.ły całko­
wicie wyloonane. 
Młodzieżuwa szt.a.feta pokojoa 

niesie Kongresowi Pokoju od 
młodzieży łódzkich fabryk i· 
szkół życzenia owocnych obrad. 

W imieniu młodzieży województwa 
przemawia ob. Le0kadia Stasiak s 
ZPO w PabillJIJ.icaeh. 

800.000 młodrieży naszego 
województwa melduje II świato­
wemu Kongresowi Pokoju ponad 
planowe wykonanie towa.rów, wair 
tości ponad 4 MIL. ZŁ. Młodzi~ 

Niech tyje pokój! - zrywa się po 
tężny okrzyk. Niech żyje Wódz Swia 
towego Obozu Obrońców Pokoju 
iow. Stalln! Wielotysięczna rzesza 
skanduje zgodnym chórem Po„kój, 
Sta - lin, Bie - rut! 

szkolna w. ramach pomocy swym Przemawia przewodniczący Za-
rządu Łódzkiego ZMP tow. Tom- kolegom z PGR-ów i sp(iłdzielui 
czyk. protlukcyjnych dała w akcji wy 

Młodzież robotniczej Łodzi i wo- kopków ziemniaków i buraków 
jew?dztwa czynem wykazuje swć-j 7.640 ROB~CZODNI. Młodzie:t 
udział w waloe o utrwalenie po- wieJ'ska zbudowała 24.347 m koju. 
Dziś sztafeta młodzieży robotni- dróg wiejskich oraz zradiofoni-

czej Łodzi zaniosła do Warszawy zowała dwie wsie. Mrod.zi trakOO 
wspaniały meldunek o naszym mło rzyści utworzyli 18 ZMP-owskich 
dzieżowym czynie dla uczczenia 33 brygad traktorzystów. W fabry-
rocznicy Wielkiej Rewolucji i Il kach powstało 59 młod7iież-0wych 
Swiafowego Kongresu Obrońców 
Pokoju. Za.niosła przyrzeczenie, ze brygad produkcyjnych, w· tym 22 
my, młodzi rob'otnicy I chłopi, ucz- najwyższej ·akości. 
niowie, bęclziemy stale podnosi~ Nasze serca, nasze umysły ._ 
nasz poziom ideologiczny, wzmo-.i:e-1 żywia jedna myśl: utrzymać f 
my nasz wysiłek w wykonYWaniu 
planów, pogłębiać będziemy socjali- obronić pokój! 
styczny stosunek do pracy, poglę- Wspaniała manifestacja uczestmł-
bi~ć. będziemy ~er.deczną więź z mło ków wiecu jest odpowiedzią .1a mel­
(J~ezą ~ego sWJa~, . a szczególnie c!unki. Wiele tysiecy młodzieży długo 
z przoduJącą młodziezą radziecką, · 
że staniemy się najbliższym p0moc- i żywiołowo wznosi okrzyiki na cześć 
nikiem Polskiej Zjednoczone.i Partii pokoju, na cześć Związku Radzieckie 
Robotnicze.j! go, Tow. Stalina i wielkich bojowni-

I znowu radoi;ne, młodzieńcze o­
krzyki rozbrzmiewa.ią w wielkiej 
sali. I znów długo skandu.ia młode 
głosy imiona Józefa Stalina i Bole­
sława Bieruta. 
Żywiołowa owacja wybucha na 

cześć Marszałka Rukossowskiego po 
przemówieniu ZMP-owca przedsta­
wiciela Wojska Polskiego ob. Eienia. 

Na s.alę wbiegają sztafety. Młodzi 
chłopcy i dziewczęta, utrudzeni da,.. 

'!\ów o pokój. 
Wiec w hali „Włókniarza" był naj 

lepszym dowodem, że młod.zież na­
szego miasta i województwa z całą 

świadomością pmyłącza się do ogro 
mnej kampanii, jaką cała postępo­
wa ludzkość toczy /1. wstecznymi lłł­
łami • .nperiali=u, o utrwalenie DO­
koju na św.iecie. 
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RADA BEZPIECZENSTWA nie może byC narzędziem 
agresywnei politXki USA 

Historyczne dni -Października 
W walce o umocnienie władzy radzieckiej 

1'18 paidzieruiko (JO listopada) knzncy ~011tr1twol~cyjneio JCner"la 
C. Km&nott'fl :r;11j~[j o ltvicie Cnrskie S1pł„, pM011one o ~ km od 

Piotrogrodu. Stolicn uyknwała si~ do unll.·i. Glzicf10 wyły ~'l'eny fnbrre.n• 
- to dzielnic• praypominoly $Obie wzajemnie: UT6g •toi u bram, _IVSY.tt::Y 
do obra11y rewoluc.ii I 

Rezolucja „siedmiu" - nowym atakiem na Kartę. Narodów Zjednoczonych 
Przemówienie ..,,n. H'gszgńskieqo na Generalnym Zgromadzeniu ONZ Wśród roliotników prmował 0gromnv zapał. CaPrll'llnOJ{Wardtllai eht°"'" 

tt11i za kurabinv i wpr11st s faliryk śple~z~·li rlo s:ti!l>6w dzielnic. Tam 11yb­
IC11 tworzono ~d1lzictly i odsyłano pnd P11/kmco. Wiefa robot11iktSw po rH 

pirni;$::y brnfo k11ml!i11 do ręki. Nrmo/c)ru~ów n11 mlrj1eq uczl'!no strz•l(I~. 
Pr:ez caly chień ore1: noc na 29 października rewolucyjne wojska śpiea:yly 
na front. 

NOWY .JORK (PAP,. - Jak Jui dono111iśmy, 11a plenarnym posie­
dzeniu Zgromad21enia. Ogólnero Narodów Zjednoczonych szef delegacji 
radzieckiej, minister Wyszy6akt, wygłosił prit.mówienie, w którym raz 
Jeszc~e poddał wnikliwej i druzgocąceJ analizie łzw. projekt rezolucji 
„siedmiu" zrłoszony do punktu dztennego, nazwanego „wspólną •kcjl\ 
na rzecz pokoju". 

Mówca przypomniał, że delega­
cja radziecka zgłosiła w Komis.ii Po 
litycznej do projektu rezolucji „sie 
dmiµ" szereg poprawek, z którycp 
tylko nieliczne zostały przyi~te. 
Delegacja radziecka uważa, te ;eąli 
Zgromadzenie Ogólne obecnie po­
prawek tyC!h nie uwr.ględni, to rezo 
lucja, którą uchwali nie tylko ~le 
zdoł~ zapewnić trwałego poko1u, 
lecz wrącz przeciwnie, kryć l:>t:dzie 
niezwykle powlłine niebezpleczeń 
stwa dla sprawy pokoju i da raczej 
negatywne niż pozytywne wyniki. 
Dla.tero tri dl'lflJacja radziecka do­
maga się •tanow~"'°· ~b.r do pro~ek­
tu rezolucji „s1edm1u wniesiono 
zgłoszone prze1 ni~ poprawki. 

Przed przystąpieniem do analizy 
projektu reŻolucji „siedmiu", mini­
ster Wyszyński rozprawił ale z. osz­
cze1·stwaml pod adresem związku 
Radzieckiego, zawartymi w poprze­
dnich przemówieniach delegatów 
bloku anglosaskiego, w 1zczegól­
ności Youngera i Dullesa. 

ko!l:i:lł lłitlerowi w rozpetaniu woj· 
ny przeciwko ZSRR w niekorzys­
tnych dla Związku Radzieckiego wa 
nmkach. 

Oczywiście, nie obeszło się bez te 
go, aby wrogowie państwa radziec­
kiego w różnych krajach nie wyko­
rzystali tego faktu dla WS'Zelkiego 
rndza.lu wrogich wypadów, dla wro· 
riej agitacji, Nie można jednak nie 
podkreślić, że nawet tacy wrogo u­
spqfiobleni wobec rządu radzieckłt>go 
działacze polityczni jak np. Winston 
Churchill 11ł11111nje zrO"llµrnlt1Ji wów­
cza• Wlłlll tych ppeiiymań 11 punktu 
widzenia interesów bezpieczeństwa 
państw, które już w tym czasie pro­
wadziły wojqę przeciwko airre1ji 
hitlerowskiej. 

Powfnlen<>J'Yl """ „,.,~.„,ipć, 7e 1 pai 
dzlern!J~a 1939 r. Churchill podów­
czas mlnl1ter wojny, wyrłoslł prze­
mówirinie, w którym - oczywiście 
nie moźnl' c~egoś lnnero oczekiwać 
od Oh11rchilla - ni~ obeszło sic: bc7 
siere1u wro1ich wypądów pod adre 

Obłudna era sem Zwi11r7.lrn Radzlerkfego. Ale jrd-
ł!' pooześnle, mówiąc o bm przedslt;· 

An"losąsów W J", 1939 wiięclu. o ptworzeniu linii frontu 

Ml.nister Wv_ szy1\skl rozprawił _si~ w1chpdnle(o, Churchlll powiedział 
t cłosłownte co riastępuje1 

w szczególności z oszczerczym wier „To, że a.rmie rosyjskie winny 
dzeniem Dullesa iakC>by Związek 
Radi:iecki i Hitler zawarli w roku były znJl.Jdowa<i się na. tej Unii. 
1939 pakt 0 rozbiorze Polski. Je~t bvło kbnieczue dla bezpieczeń-
to oczywiście osr.czerstwo - powie stwa Rosji przeciwko groible nie 
dział szef delegacji rndiieckiei - I miecli;iej", 
oszc~ntwo to nl11 trudno obali6. Ozyż John Foster Dulles jest ta-

W rzeczv samej, có~ się w ogóle kim ignorantem, że o tym wszystkim 
dzi;:\ło w roku J!l:'19? nie wie, C2Y dopiero tutaj pierwszy 

w roku 1939 odbYWała się nie- raz sły$zy, że Churehill tak właśnie 
zwvkle nieb~zpleczna gra, którą to ocenU, a prwi:ież Ch1nchlll powl· 
rzildl' Anglii I Francji - pod patro- nien by(l dlJl. niego dm1tatPcznie au~ 
natem i przy poparch1 riąilu USĄ torytatywną O!iObit· Jakie rnożna, py 
- zajnlc.inwaly z Niem<'amt hl!le- tam, mając uczciwy st01111nek do 
rowskimł, z faszYzmem, gra. ktore.i fiprawy, powaiają<' to ZJrornaflzenłe. 
sens polegał na tym, aby popiera.ją~ maJąc szacunek do siebie samego, 
Hitlera w jego wojowniczych pl~- mówić w takich oltołicznościacb to, 
nach Postarań się a 11kłcrowanifl ~e na co poiwollł sobie W<'$Oraj Joł\n 
go '!VYsiłltów przeciwko Związkowi Fo1t11r Dull~ii. a mianowicie, że Zwlą 
Radz;leckłemu. Gra ta znlllnzłp np. 7Aik R•dziMki w r1>ku 19311 uwarl :ii 
'lvyraz w tym, że w tym samym 6~ Hitlerem pakt o rozbiorze Polski? 
11ie. gdy wiosną 1939 r .. toczyły su: Zawarliśmy z Hitlerem pakt p nie 
w Moskwie pertrałl;łac.Je z anJło - agl'esj1 w alerpniu 1939 r., ale Pakt 
francuski\ delegacją wojskow~ - ten był naszym wspólnym ratun­
rządy Angłit i F~nciJi - rzad;v kfern. gdy& odrn<'eył na-li"',., woJn~ 1 Chamberlaina. ł Dał ilil'ra - „rowa ....-

1 Hitlerem o półtora roku, pozwom thlły 7,akulisowe. równoleg e ro1'P\O nam uzbrolii się, pozwolił umocnić 
wy z Hitlerem. Role 19ll9 b:vł ro­
kiem, gclv dla W!;zystldch było oczv nam obroni, nuze10 kraju, pomógł 
~ri.ste bardziej niż kiedvkolwielt nam PfllPlcształcill się w groźną siłę, 
bądź dotąd - w 111tach rn3a, 1937, któ"Pa potrafiła zdruzgotali i zdru-
1936 1935 t nawet 1933, cbocla~ ! zgQtala nlezwyclętonl\- wydawało 
wó~czas było doetątec1.nle iasoe - się, armię Hitlem, rozwiewając łe­
z~ Hitler pr:i:ygot41wuje się dQ woj• rendę o nłezwycięionośeł wojsk łlit­
ny agresywneJ. I wówczas Zwh,iel!. lerowsklch. 
Radziecki pode,}mował ws'l\ellde kro C h 
Jd, aby zapołtiPll tej motliW(l§Cł, feftlftC mac inac;e im-
proponująo zawart'ie paktów 0 "te- perialistów W Radzie 

jakiejś sytuacji, zbadanie zaleceń w 
sprawie podjęcia tych lub Innych kro 
~ów, prze-tudiowanie tych zan11dnień, 
podJęcie kroków, które mogłyby usu­
nąć niebezpieczna sytuacii:. ltd. 

Pytam: „Czy Rada B~zpierzeństwa 
wypełnia swo funkcje, C7V też nltł" 
Oclpowiada mi się: „Nie, nie wypeł­
nia, gdy:!! nie uznała za agresora ani 
jednej, ani drugiej strony". Ale prze­
cież funk<'ja Rady Bezpieczeństwa nie 
polega na tym, aby we wszystkich 
wyp11dl•ach bezwzględnie uznać Ist­
nienie agresji. Może się :i:darzyć, ie 
ktoś oskarża państwo X o agresję a 
w rzeczywh1toścl nie ma ~adnych pod 
staw, nie ma naweł oznalt, ~e lli\ń­
stwo X jest agresorem. Jedno jednak 
lub dwa µa(1stwa w Radzie Bezpie­
czeństwa upor<'zywle twierdzą, że X 
Je5t agresorem a pozostałe nie zqe­
draJą. 1alę z tym ,luh jedno z niell gło­
suj& pue,clwlrn temu, 211 istnieje a­
grrsJa. Delegat ~ubański i jego \m­
iedzy rozumują, :ie w tym wypadku 
Rada Bezpi<'czeństwa jest sparaliio· 
wana. te Rada. Bezpieczeństwa jeit 
be1czynna. Rozumować jednak w ten 
sppf!ób - to tąk samo jak gdvby 
mówtć, te Rada Bezpleczeń•twa speł­
nia. swe fpnkcje tylko wówczas, qdv 
robl to, co chce wił)ł<~:r.o!lć. Jednakie 
Kąrta, a mianowicie punkt 2 artykułu 
27 daje kaidt>mu stałemu cdon'kowł 
Rady prawo nie zgadzania Sill z wl~k 
szośclą. - wówczas nie ma dervz1I. 
Nale·iy iatem uchylić ten artvknł 
ie\iili uważacie gp za nleoclnowiednl. 
Ale dopóki Ql'l pbowiązuje, raezcie 
mu 11ię podPorządkować. 

Rezolucja •• siedmiuu 
- jawnym aktem 

bezprawia 
W dalszym ciągu swego przemó· 

vnenia minister Wyszyński polemi· 
zcwał z tymi mówcami, którzy WY­
r1.zili pogląd, że działania pr~ymu­
eowe Organizacji N_arodów · ZJ~lno­
c.imych nie stanowlll wyłliczneJ pre 
rog&tywy Rady Bezpieczeństwa. Sta· 
oowisko takie jest niesłuszne. 

Pod terminem ,.d~ałania przymuso 
we" rozumieć nalezy możność zasto 
sowania sił ibrojnych. „Reiolucj" 
aledmiu" zmler1ua. więl! do te~o. b:v 
umożliwić Zgromadzeniu Ogólnemu 
wykorzystanie sił zbrojnych z po 
mi11lęriem Rady B11zpleczeń11twa 
i komitetu wojskowego. Rzecznicy 
tej r1-1i:ol\M!ji i1uor1,Jjl\ 'I iozdslał J{al' 
ty NZ, w którym WYraźnie podk~e 
iilono, ie siłami zbrojnYJlli mozę 
je!lynle i tylko dYliponować komi­
tet wojskowy pod kierownictwem 
RRdY Bezpieczeństwa. Rozdział ten 
postanawia WYraźnie, że siły zbrojne 
QJogą byó zaatosowano jedynie I tył 
ko n1&. podstawie decyzji Rady Br7 
pleezeństwa a. nie Zgromadzenia O· 
gólnego. 

Chcecie zamienić Radę Bezpif!· 
czeństwa w narzędzie waszej poli· 
tyki ! uczynić z niej instrume t w11 

siej polityki. Ponieważ nie udaje 
się to wam w warunkach, w któ­
rych istnieje prawo veta, to ataku 
jecie prawo veta. 

Obawiacie się jednak znieść w zu 
pełności prawo veta, ponieważ: 

I) nie uda sie to wam, Jtieli nie 
chcecie rozbić ONZ. 

2) pragniecie sami za.chowa«'! pra 
wo veta. dla siebie na pnyszło$ć. 

W tej sytuacji odkrywacie spo -
sób, przy pomocy którego można 
by było ofiarować „panu Bogu 
świeczkę i dinl>łu ogarek" Taka 
Qto jest tllozofl• CJłlej waszej poli­
tyki. 
„Rezołµoja siedmiu" oznallza "' 

Istocie rzeczy pogwałcenie podstawo 
wych zasad Karty NZ. 

Komitet Woj~k·ow1>-RewoT11cyjr1y wyclttl pdem·'!, tJ> k1ór•i upn.d'llł 
ogól obyuvrtt'li o 1blijn11iu 1if tN>jsk I\ iPrl'11</;iegn i tryjC1ś11ic1ł, i• Ki„ell­
ski id::ie przrrirdw stolicy z 1.-ilkoma zllTPCh!'ie od<l::inl<tmi wproicadionych 
1v blqd ko:wl.-ów. Usiłuje on oszulwć lud kłm11li1971Ji obietnicami. 

,.Kiereńslci - 11łosil<1 odrzu-a - rw :i11da11ie szlachty, obszarników, kit­
pitulistów i •pelmlnn1ów, m'1i;ernje prit>ciuho nam, aby 11wrócić siemit 
obsznmilwm, aby n"dal prou"<lilzić mordercz'I, nicm11vi.<tr1ą wojnę". 

Ko111rrewol11rja przvgotmrnlii ró1mież b1111t l'mtyrnd:zieclci i tC/ 111mvm 
Piotrogrodzie. 211aj,lmmł.v 1ię tutaj j11s:c:t nierosbrojone ukoły oJieer!kie 
- 11a}wit>miPj.ua gwardia r1>.al;tji. }1111kr1y, do~h-<1110111 wys::koltni i usbr,._ 
jMi, prz\'gotC>1tv1f'flli się do n:yatqpienia prucill'ko Radom. 

Takio i w Mcnku•ie 1.-nntrrewolucja podniosla 1lowę. }unkrsy i ofU!e­
rowie samocl11xfomi p1wcrrn)-mi pochti:rmie sdob)'fi Kreml, obsadzony 
przez rewoluc.vj11ych i;ol11ierzy. Rozbrojonych żolnif'rzy junkrzy w bestial­
ski spaivh wpnord1111'llfi. N11 Kremlu, na p1flcr1 przed 1muqrami, pietrS>i.r 

·się ogromne .<to.~.\' :im-lok żolnierzy, Jmasr11rrmowych PPIPJ junkrów. 
W tej powni11ej i groźnej dla re1eolrrcji svtuacji bolszewicy nie .91HOll­

hali siP. Ua~y l1ulo1f'1>. rl'iPr:yfy nie;lo11111it w nctlltl'czne swrcięitwo rewo­
lucji. inł11ierze, robo111iry i chłopi cty11ili pod prie1mrl11ictwP1n Partii Bn'f,. 
szewickiej t{')"tf~one pr::.y,:.otouxt1tia do v;)mierzenia duh:ych cio!Óto :gni-

łtm11 obazou·i. lr1111trre1ml11cji. 

Uwaiamy 1n 1twój obowllliek -
podkreślił mówca - domagać się 
itanowczo o,:łrzucenia „rezolucji sie 
dmlu'•, . a zwła11:1;cu - odrz1w11nia 
tych ustępów tej rezolucji, kti1re 
są nie do przyjęcia z punktu włdze 
nia Kart, NZ, Domagamy 11ię Pr'tY 
jęcia. Poprawek, jakie zaproponowa 
liśmy kferująe się jedynie i wyłącz 
nie inłeroein ONZ, po.>~1uww11niem I 
prawa i Jhrty NZ. •------------------------------"'" 

Załoga ZPB im. Stalina 
wykonała Zobowiązania Październikowe 

Uroczysta akademia w Rohotniczvm Domu Kultury 

Sala Domu Kultury ZPB Un. 
Stalina tonie dziś w powodzi 

świateł, czerwieni i kwiatów, Po 
bokach sceny na draperiach widnie 
ją białe gołębie - symbol Pokoju. 

Orkiestra milknie, Przewodniczą 
cy rad:v zakładowej tow. Zagozda 
wita wszystkich przybyłvch na uro 
czystą akademię ku czci 33 roczni­
cy Rewolucji Październikowe;. 
Polską Zjednoczoną Parli!~ Robot­

nicza reprezentuje I sekretarz Ko­
mitetu Łódzkiego - tow. Paweł 
Wojas. 

Tow. Siedlak I sekretarz Dziel­
nicy F'abrycznei w sw,Ym referacie 
omówił znaczenie Wielkiej Sociafi­
stycznej Rewolucji, 

Nai·ód polski, który d"''Ukrotnie 
wyzwolony został z oiewoli dzięki 
Z Wiązkowi Radzieckiemu · · dobrze 
wie, że nasze miejsce jest oo stronie 
~zu poko,fu, któreml.ł przewodzi 
Wielki Geniusz ludzkości Tow. Sta· 
lin. 

Na dźwięk: ukochanego imienia 
zebrani zrvwają się z miejsc :;;kandu 
jąc entuzjastycznie imię Stalina. 

Niech żyje WKP(b) - wznos! się 
potężny oln-zyk. 

Po - kój! Po - kój! Bie - rut! 
Bie - rut! 

Tow. Siedlak mówi dalej: Tow. 
Bierut powiedział, że Zwiazek ' Ra­
dziecld je;st dla nas wzoręm, przy­
kładem, · pomocą. I to nasi p1v.od'l-

\vnicy pracy wzorując się na brat­
nim narodzie radzieckim, wykonu­
ją swe plany rocn)e w ciągu 9 mię 
slęcy. 

Ot-0 cała zalora naszych zaldarlów, 
któr~ noszą imię Wielkiego Cborą­
iero Fokoju, wylrnoała w 100 prcc. 
swe r.ubowifłz:inia ni~ ucicien\·.i. Ro 
cjąlmtycznr.l Rtwolucji l'a~lliernt­
k_owej. Dum11i jr11teśmy z nas1yoh 
partyjnych i beipartyjnycb bohate­
rów prai:y, Oni budu.ia Polskę Scc­
jalist:vczną, Polskę doorobytu i kul­
tury mas pracujących. Oni ponad-

kt6n:v wykonali swój roczny plan 
produkcji w ciągu 9 miesięc,v. Dy" 
rekcja i rada ząkłudo,_va w nagro­
dę z;i ich socjalistyczny stosunek 
do pracy postanowiła ofiarować 1m 
cenne upominki. 

Apara\;:imi radioWYmi nagrocl7.e­
ni zostali: Jan Mendel, Regina Grze 
lak, ;\ndr:r.f'j Rulig. Zofia Pietras, 
llnJena Bufal. Stanfal~wa OpeJ, Kry 
sty11a Kllmciak, Apolonia Pllarskit, 
.Janina Krzywań~ka, Zofia Mlsz~J, 
Auiela Muszyńska, która poslada,lĄc 
jui; w domu radioodbiornik, ot.riy­

planową produkrją przysporzyli za- mała rower 
kładom sumę jednego miliona i 331 . · . . 
tvsiecy zł. ~a s~ll dh~go 1ozbr7.rmewają okla 

Niech żyje PiPRI _ zakończył s~1 I 0Krz:vk1 na cześć orzodown!-
1we praemówlenle tow. Siedlak. -1 kow t'rncy. 
Niech ł~·ją przodownicy pracy! W części artystycznej, zesnół ~wie 
N11stępnie tow. Zal!;ozda wyczytał tlicowy wyst<1Pił r; recytnC';ą, pieś­

nazwiska 11 przodowników pracy, nią i tańcem. 

Plany rocżne wykonane przed ter mi nem 
dzięki współzawodnictwu na cześć Rewolucji 

Październikowej 
Potężna fala tw6r~zogo entu~ja:1-

nru, która ogarnęb świat pracy, po­
clejmujący dla uc;i:n1enill 33 i·oeznit•Y 
Rewolucji Październikowej masowe 
zobowiązania, pn:yez:ynih1. się w~·d11k 

r.ie do przedtermlnoweio wyk01uinia 
plnnów rocznych prze.: liczne ukła-
dy 1m1cy. ' 

egres.ił i pomocy w!ZaJemnej, które B , 
załamały lifę wskutek dw11Uc1nyej ezpieczenstwa w h p k . I 
JX)lity1d wspomriianych 1"7.j\dow. Wracając do projektu rezolucji w I o' k n., ar ze n a ar I ac o o J u !;;!i!~c11łA;!!'-:~~n~~an0"111;'~~je !~ „siedmiu", minister Wyszyński o- . . . . • 
moobronie I o 11twoneniu frontu o- świadczył: 

l\U~·chy innymi załoga Zakładów 
\'ryrobów J.'ilcowych w Łod7.i, zoho 
wiąz11ła sie w celu godnego uczczeni.a 
33 rocznicy Rewolucji Październiko­
wej wykonać swój plan roczny d1> 
dnia lli listopada. 

Wyniki w~pólzawodnictwa, rozwi­
ni~tegD w hołdzin Wielkiej Rocznicy, 
ll!ogą nupnwać robotników tn;h za­
kładów r.aslmi.0111i dumą. RoczRy pJ11n 
produkcji Zulil11dów Wyrobów Filco• 
wych wykonany W!ltał j11ż w dniu 7 
listopnd11. n wi{'c na. 8 dni pr:aed 111ta 
lonym termhtem. 

bronneio. tero frontu. który mócłbY Główną przyczyną pojawienia się R I • p 'd I rp1·kowa prz~oiosła nam wolność stanowió l>at'lerę pr?leełwlm przygo: projektu rezolucji „siedmiu" - je- ewo uc1ą. az z e . ;' . • 
1:-0w~anemll atakowi Rltl~ra, kt-0 śli posłuchać tego, CQ mówią autorzy . -- stw1·erdza•.·ą prządki z ZPB im. t Ma1a rego agresywne plany nte tł'udno projektu - jest sytuacja istniejąca „ 
było J·„ż, wówczas przejrieć, w chwili Qbecnej w Radzie Bezpie- d , 

1 1 „ ń k ó h Olbrzymie portrety wo zow t a Gdy Hitler napadł na Polskę l o- ~ stwa., t rą sc arakteryrzowano 
kupował Polskę, 11 wojska hłtler-0"". tuta.J. jakQ paraliż Rady Bezpieczeń sy robotniC'Zej zdobi!\ !ronton 
8kie posuwały slę w kjerpnlrn rran! stwa. fabryki ZPB im. 1 Maja. Wspanla ~c1 
cy radzieckiej Związek Radziecki Autorzy projektu móW1ą 0 parali- dekoracja prriyciąga ocrzy robotni-

ł ków idacvch na zmianę, toteż ten i 1'7 wneśnła 1939 r. w;vs:i;ed naprze żu R.ady Bezpieczeństwa na tej pod- . • , 
ciw zast~pów bltlerowsklc)I I utr~Y stawie, że w szeregu wypadków gru ów przystaje, a.by na nią popat1-.ec 
mal Hitlera na tej U111i, kt61a W pa anglo _ amerykańska nie 11:dołała i zapamiętać ten d'Lień, kiedy cala :ia 
przybliżeniu pokrywała się ze ina- przeforsować w Radzie Bezpieczeń- łoga godnie uczciła 33 rocznicę Rę­
ną warn wszystkim linią Curzona. stwa uchwał edpowlada.iących jej wolucji Pa;\.dziernikowej. 

Dnia 17 września 1939 r . rząd ra interesom, lecz sprzecznych z lnt.ere- Niemnie.1 uroczyście wygl!.łdają W 
dzieclci oświadczył i byto to zupeł- sami, celami. zadanfami 1 zasadami dnll.l święta Wielkiej Rocznicy i>r.le 
nie •łuszne, że 'Polska, poriuc<ma Or{anł~Jt Narodów Zjedne>czll• fabryczne, gctr.ie r02wieszono trans. 
przez zdradziPclti rząd Becka, kt6r:v nycb. , pareniy i zatknięto na maszyn:1cb 
uciekł i por.ostawił naród poli;kt na John Foster Dulles w swej książce c1nwone proporczyki. 
pastwę losu, st1tła się poc1ówez811 do „Pokój lub wojA'1", 

0 
której już tu Mąszyny są tak czyste, jak gdyby 

godnym p-0łem dlłl wszelkich przy- przed chwilą WS'lystkie zo~tały od· 
padkflwych WYdarzeń I niesr.llzia.- wspomniałem, otwarcie oświadczył świeżone, na podłodze nie widać ce 
nek, mogących stworzyć irrozbę dla w związku z tym, co następuje: wek ani zwijków. Ludzie tutaj pra­
Zwią.zku Radzieckieg(). ,.Veto prze3z_kar:lzało Rndz1e Bezpie cujący zdają. sobie doskonale spra~ 

Deklaracja rządu radzieckie~o z cr.eńatw~ czv~ić to, • cośmy ah<;Jeli .~ wę, że pełnią dziś Warty Pokojt.1 i 7.e 
17 wrześnta 193!ł r, stwierdzała, iż czego . me chciał. Zw1ąze~ R~dz1e~ki . , w tak qroc..zystym dniu należy utr.z:y 
rza.d radziecki do ostatniej chwili r dale1: . .''Veto Wlnno byc więc zhkwl mać szczególną czystość na salach 
J>()zosta.wał ne11tratny, lecz ie - '(' dawane • fabrycznych. 
uwagi na. wisp11mnłane okollcznośc1, Ta1' wlec cała ~i.eda w tym, -:- i na ( _ Wywalczymy pokój pracą _ 
a mianowicie ?: uwair! na ta, Iż Pol- tym pole~a parahz .Radv Bezp1eczeń· wykonując paS<re zobowiązania -
ska 7'.6$tała Pozostawiona Pf7-e'I ,jej ~twa ~ ze Rad~ nie ld~le na 1>asku mówi sekretarri organizacji odd?;ia­
nąd na putwę loRu - wl11Jen b~ł !ednel grupy pansłw, "tora pretendu- łowej tQw, SimU1tknw1t. _ Dziś 
uciec się do akf:V"lVJlYCh dzłalan, 10 _tam do wyłączne90 klerewnlctwa, wsrzy.scy pełnią Wllrty Poko.iu ! n ie 
gdyż rząd radzlt'ckl nie m6~J dłu- Pa11stwa te pretendulą do. tego, aby było u nas takiego c1Z.lowleka. który 
żej pozostawać neutralny wt>bec wszystko, czego one tądaJą., był.o wy nie zglosiłbv się dziś po czerwone 
tc;tnir.iącej sytuacji. kmwwane, aby wszystkie proJekty k k dl . · . 

Od rządu radzieckiego, rzecz ja- propozycji, kt-Ore zgła11zają, był~ 0,;r ~iadach zostałv wykonane 
sna, nie można było domagać się o przyjmowane. Jeślł napotykają zas za ·· • zI ł 
bojetnego stosunku wobec losu j~go na opór Jakłeroś państwa ozy t-0 Zw. wnystkle Z~bowlązanla Pa.zd . em -
braci - Ukraińców i Blalol'usłnow, 'RAldt:ieckiero, czy to jakichś tnnych kowe. Totez . na sal~ch panuie na~ 
którzy zamieszkiwali Pot1>kę i któ- państw Jak to było w wypadku ae- str6.i pogody I radości..'!" p:zę~zaln~ 
rzy diiwnie,j znajdowali się w sytu- kret1m:a generalnego fdy cztery pań cienkoprzędnej w_ pobhzu s1eb1e pr 
acji pozba.wfa,jącej fch praw naro- stwa popierały fedQ~ kandydillurę. a cują dwie prządki, Antonina ~uczak 
dów, przy czym byłl wtedy zupełnfe Stany Zjednoczone oiwtadczą.ły, ze I Stanisława Menc~el. _Obie ~:y­
pozostawienł na putwę losu. Rzl\cl nie pnepuszczą. źadnef innej - to konały swe . ozobow1ąza?-1a ?odJę~ 
radziecki oświadczYł, ii uważą za. w ta.kim wypadku mówią one, te te dla uczczenia 33 rocznicy W1elk1eJ 
swój święty obowiązek wyciągnię- veto n•l~:iV 111uną.ó, że veto prze- RewQJucji I II śwlatowego Kongre-
cie pomocnej dłoni swym brac)om- szklldza. su Pokoju, prozechodząc z 3 na 4 
Ukraińcom 1 Białorusinom. mieszka strony mai;zyn obrączkowych, a 
jącym w Pol11ce. z uw•ri na to po„ Statut Rady - został więc na 1040 wrzecion. Są Il tego bar 
Jec<nm dowództwu naczelnemu Ar• k 'I K • NZ dzo zadowolone. 
mil Czerwonej, aby WYdało woj- 0 res ODY W arcie Rewolucja Październilrnwa 
skoro roidmz pl'fl'kreczenia granicy Punkci• Rady _ cią<'JniP. dalej mi· przyniosła nam wolność - rn.'>wl 
I wzieeia pod swoJ3' obronę łyc~ i nister Wyszyński _ określone zo- tow. Łuczak, „ba_bcta" jąk ją wszy­
nlieuia ludności Ukrainy Zuhodnie,f stałv w Kucie. c6ż to są ia scy ':'I" przęd~alm nazy"':aJą._ -:- Da­
i Białorusi Zachodnie.i. Był to krok funkejeł Jeat ta •:rybki i •kuteczna wnleJ robo!nik byt _nle\\olmk1em fa 
mądry, gdył założył fundamf'nły te ikcja, jeat to rozpatrzenie spon.1, któ-1 brykanta, .zyl w Wleczn~m strac~u­
g-o wschodniego frontu ohronnero. o rv oowstał miedzv oaństwami. lub przed bezrobociem, a dziś gdv rza którym już mówiłem i który Dl'W.Mr< 

d'l.'i w Polsce klasa robotnicza, wze 
szło nam stońce wolności. Dziś ws7.y 
scy są równi, każdy mi rękę pod:ł, 
a nie ozawsie tak bywało. Wiem, że 
wsą,ystko co mamy, u..awdzięczainy 
Rewolucji Październikowej. 

- Jak mamy nie uczcić Wielkiej 
Rocznicy - mówi prządka Ewa 
Włodarczyk, - kiedy ona dała wła­
dzę n11r:~emu ludowi. Nie oddamy 
fe' nikomu, bedziemy ją dT.iert,yć i 
pe>prz~ nasz wy$'iłclt pr.z.y pracy o­
siągniemy dobrobyt, do którego cią 
gle rz:dąiamy. 
Będziemy wytrwale walczyć o po 

kój, podno'!ząc naszą świadomość, 
wzmagając nasz wysiłek przy twór 
czeJ, . pQkoJnweJ pracy, Wykonując 

nasze zobowiązania, podnosząc stale 
produkcję naszych fabryk, budując 

potęgę naS'Zej ojczyzny I światoweeo 
!rontu obrońców ·pokoju - najsku-

W kilku 

teczniej pokrzyżujemy zakusy pod 
żegacz.y wojenn;Ych. 

Cały mój ze;;pół wykonał z hono­
rem ~bowiązania paźdiliernikawe, 
wykonując 113 proc. normy na 5 i 4 
stron obrąezniak6w I z tego jesll!m 
dumna. 

* .,. * 
Robotnicy szeregu fabryk łódz-

kich rz:aciągnęl! w ostatnich dniach 
Wa1iy Pokoju, odda.ląc w ten 11po­
s6b hołd rocznicy Wielkiej RewoJu­
cJi Październikowej i czC'ląc zara~ 
zam izb!iżający się dzień otwarcia II 
Swiatowego Kongresu Pokoju - ob 
rad Pt~edstawlcieli cąłej lud2koścl, 
pragnącej budować w pokoju lep­
sze, bogatsze i i>ZCl!ęśliwsze życie. 
Ilość robotników zaciągających 
Warty Pokojµ rośnie z każdym 
dniem, z k117.dą godiina , w miarę 
zbliżąnlłl się chwili otwarcia II 
Swiatowego Kongregu Obrońców Po 
koju. 

wierszach 
DEPESZA Na przvjęclu był 

GRATULACYJNA obecny m. in. przewo-
byli! do Wars7.11wv na 
urociystości zwlą1ane 
'l Mi11si ącem Pogł~hie 
nia Przyjaźni Polsko· 
Radzieckiej oraz festi 
w11lem filmów radziec 
kich deleqpcja Cilmow 
ców rildZiPckich. 

Z okazji 33 rocznicy dniczącv Rady Mini-
Wielkiej Socjalis ycz~ strów - Kiro Ir Sen. 

PllZED TE~~1INEMJ 

nej Rewolucji Paż- g ROCZNICA JSTNIE-
dziernikowej Zam1d NIA ALBAŃSKIEJ 
Główny Towarzy&twa 
Przyjaźni Polsko-Rll- PARTII PRACY 
dzieckiej wysłał do W dniu fi listopada 
Wszechzwiązkowego br .• minęła 9 rocznica 

Tow. Łączności Kull•i- istnienia A.lhańskiej 
ralnej z Zagranicą - Partii Pracy. W wyniku realin1-

Dla uczczenia tej do \IVOI<S depeszę gratu- c1'i zobowiązań dla 
nioslei rocznicy 1tl. lacyjną. bańska klasa robotni. uczczenia :u rocznicy 

PRZYJĘCIE W i;:za zobowiązała air, Wielli;iej 'Rewolucji 
AMBASA.DZIE ZSRR jes7.cze bardzirn Pdd~iernilcowej sp6ł 

Dnia 8 listopada am wzmóc walkę 0 pm. 
basador ZSRR w Ko· dzielnie pracy zam~! 

dukcję. 
reańskiej Republice dowaly w dniu 1 bm. 
Ludowej wydał i:inv. FILMOWCY o wy)conaniu roczne-
j • k ·· 33 RADZIBCCY ęc1e z o az11 rocz- „0 "'lanu produkcji nicy Wielkiej Rewo. W WAR!ll7AWU! „ " 
lncji. W dniu 9 bm. prz„_ usług w 1C!_S.~proc. 

__:.:.::::!:;~~~~~~_;;.:_:_;_.;;.__;_~~---: 

• 

:Również załoga Zakllldótr Puemy­
słu Dziewiar~kiego im. i\tariana Hucz 
ka jui w dniu 7 listopada wypełniła 
swój roczny 11han produkcji. 

PrRcowniay Centrali Handlowej te 
la za i Stali - G lówpego Skład Ił że­
laza w Lodzi - wykonali w dniu 7 
li:;top11da roczny pląn obrotów 1V 
100,;> prQę. 2;obowi-ązani11 Zfllogi, pod­
jęte 1-;u uczcr.eniu 33 rocznicy Rewo­
lucji l'aidzirmikoweji ustaląły dzicn1 
t.:koń(.'zcnia pl;mu na 15 listopada. 
D.dęki ofiarnej pracy ładowac7.J i 
prarnwników biurowych, wyn1inję­
cycl w ten sposób cze<ć dla roczni<'! 
Wielkiej Hrwolucjj Socjali~tyczn Jo 
zobowiązanie t.o zo<>talo dotrzyman-.l 
na 8 dni przed terminem. 

PLANY ROc1,:m. 
Załogą Zakładów A.9 po1t11nfłwiła. 

przy pod"jmowani11 zobowiąinń l·m• 
jowych wykonać plan r~zny do 15 
11.:topada br. 

Dzięki ~1mrnnej org1inizncj\ pr11cr 
i r1>.zwojowi w pńl7.11wodnich\11, platt 
wypełniono jui 9 listopada o godr.. 
I 0.53. Plan zn;;tał wykonąny 11arów­
no 11od wzglrdem asortymentowym, 
jak i w11rto~riow) m. 

.T. Klimczuk 
Lódzl<ie Zakł. Wytw. 

Apar:itów Elektrycznych A-9 
PUZE~i'YSł, OflUWIĄ.NY. 

Dnia 7 li!<topad1t br., " dzień ~a 
rorzRicY R•wolucji Paźdi.iernikuwej, 
l'ańsh,:owy Przemy11ł Obnwianf za. 
meldował o wy),onąniu roc:r:nego p]ą. 
nu prndukcyjnei:o pod. wzirłedtm Bo. 
friowym. 

W z11 i1p:ku z tym minisfer Prie­
n1rsl11 LrkkiPfO, TOW. STAWIJ\'SKl, 
przl'Slał 11 s:zy tkim llracownikom tę. 
iro urzrrny11łu irratulacje oraz ży~ze. 
r.ia dal,;ir.j owóCnej r.racy w dziele 
budowy podat11w rwcj111iimu, 
ROCZNY PLAN PRZEKU.OCZONY. 

Biuro Sprn•daży Artykułów i 
Tkani'!\ 'fechnicznych w)"l\M\sln 
'lf dniu ł Jistop11da rb. roe&W" 
plan w 100.5 proc. 
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I Naradi korespondencyjna prządek I NASZE 
Ja ie' Ć. jakość przędzy? w Miesiącu Pogłębienia 

ZADANIA 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej 

W naradr.te naneJ •bleraly 
Już !Jłoe prządki, obcil~z­

kL rnaJStroWfe. M6Wfon4• o belącz­
kach, delelono sł~ nawza.jem cen­
nymi nwa,;ramł. Z ltaztł~m d'lliem 

Poruszę dWie gp!!awy: ma))uucza 
nie na cewkę I łączenie nif,do­

przędu. UCtZąc młode prząd'.ki, spe­
cjalnie zwracam u\vagę na rte dwie 
czynności, ponieważ w z1\aC'Znym 
stopniu wpływają one na jalłość 
przędzy. 

~ękeza .ię I ,wzboa:aea zakres 
§rotłków, maj~h 1luty6 do pod 
ntesien~ .flikeśel produkc.jl na­
pych pr:ięd'.l'alń. 

Potusaenie pnu ,ucze.11tnlków I 

• 
łącz 

fll 

IU 
Jako instruktorka zwr:icam .uwaaę 

wszystkim instruktorkom, zaltT\_udnlo 
nym w przędzalni, aby p1-zy kS-.~tał­
cenlu młodych kadr, c:cyfy Je ••łlt· 
śclwt-go napus:u.:ianła i łą,C2enia rue-
doprzęda. 1 

A więc na cewk~ należy nauu·~ 
szczać iz: umiarkowaniem - nie cai. 

wysoko ł nie ~ nilłko, ot tak, ja!<' 
chodzi wOO.. Jeśli p"ządlta; na1PU~c1' 
nieprawidłowo nić na eewk~, wtedy'; 
tkacz nie może takie.i kopki wyrobić) ., 
do koflca. Część przędzy i<l~ie do od-, 
padków, a tkacze nie żałują ostrych/ 
słów pod adresem niedbafych przą-1 
dek. Jakość prz~<lzy mierzy się wi~cl 
także jakością kopki. Choćby nitk~ 
była jak najlepsza Jeśli jest wadli 
wie nawinięta, tkacz i tak nie m . 
r. nie.i dużel(o pożytku. < 

Łaczenie niedoprzędu ma już rz.u-\ 
pełn.ie bezpośredni wpływ na jakość.j 
przędzy. Gdy niedoprzęd już „ol>la-1 
tuje" l prządka nakłada nowe szpui 
le, powinna zlączvć ze sobą tylk&j 
krótkie końce. Zaś niektóre prządki!! 
łączą długie, pólmetrowe końce, po-· 
wodując <Zgrubienia. które potem! 
„wychodzą" w przędzy. 

Instruktorka tow. Jóźwiak uczy mło 
dit obciąsaczkę, eb. '&rystyn.ę Ma­

tylską. 

ff lndtl!iilawa StolflarZOUJO · . -
instruktorka z ZPB im. S1ałinu 

In truktorka. powinna widzieć wszystko 
I nstruktorka powinna dostrze­

gać nawet to, cr,eg-0 czasem i 
majster nie dojuy. Między innymi 
- powinna regulować „obciąganie" 
maszyn. Zdarza się tak. że maszyna, 
zamia~t kilku minut. stoo „na obcią­
ganie" p6ł godziny, a nawet dłużej. 
Jest to wina brygad7.istek, które nie 
równomiernie zatrzymują masizyny, 
powodując chaotyczną pracę obc:ią­
gaczek I długie postoje. A jakie są 
tego dalsze skutki? Obciągaczki śpie 
szą się, pracują gorączkowo, byle 
jak, aby szybciej, prządki. zaś nie 
moqą wykonać swych baz, a co za 

tym ld7.ie, ich zarobki uleqaia obni· 
żeniu. Nie trzeba chyba m6Wić, że 
sprawa jakości -pn:<"rlzy znajduje s!i;> 
wówczas na bardizo dalekim planie. 

A więc instruktorki powinny kon­
trolować nie tylko pracę prządek. 
lecz także i brygadzistek, zwracaląc 
nwagę na umiejętne rozptanowanlt 
.,obciągań". 

* " * ' W dniu jutmejszym zabiorą głos 
tow. Bolesław Studzianny brakarz z 
ZPB Im. I Dywizji Kościm:rt.kow­
skiej. oraz prządka tych zakładów 
tow. Sabina Bielak. 

::::::' :rad/o iy::kł?:::jsz!:"i Uroczyste akademie odbywajlłce I Polsko - Radzieckiej staje się dla 
staranniejszego opraeowania za- się w dniu 33 rocznicy Wielkiej nas sposobnością do jeszcze głębsze 
łożeń następnego konkursu, któ- Rewolucji Październikowej zapo- go niż dotychczas wnikniecla w ży 
ry w myśl za.!M)wicdzl Zarzą.du czątlrnwaly Miesią.c Pogłębien~ cle na.rodów radzieckich, jeszc~e do 
Głównego Zw. Zaw. Włókniarz:v ' Przyjaźni Polsko - Radzieckiej. kładniejszego zap0znania się 't bi-
rozpoczni~ się niezadługo, I ?o W ciągu ubiegłych pięciu lat od- storią ich walki i pracy i jeszcze 
lepszego Jego przeprowadz-0ma. . . 
Dzięki tt'mn można hrdz,ie usu- budo~ 1 rozbudowy naszego kra3u wyraźniejszego uprzytomnienia so-
nąt' szereg niedomagań, jakie wy- oczy społeczeństwa polskiego zaw- bie wspaniałej rozbudowy tego kra 
stępowały w pierwszym z kolei sze kierowaly się i kierują w sir-O- ju, Jel:'O l'irantycmycb planów, lst-0 
konkursie o tytuł na.jleplej przy- nę naszero wielkiego sąsiada, od ty jego polityki 110kojowej, jego p-0 

kręc~~ącej prządki. którego czerpie~y pomoc, u którego stawy niezłomnero obrońcy uciśnlo 
Dzis dorzucą swe fachowe ra• fi . . • 

dy i uwagi dwie Instruktorki ł szukamy oparcia 1 z dośwladczen nych, nieugiętego bojownika o wol-
przędzabticze: Tow. WŁADY- I którego uczymy się pokonywać tru ność, pokój i postęp. 
SŁAWA .JOZWIAK z ZPB im. ,dności i wytrwale dążyć do naszych Miesiąc Pogtębienia Przyjaźni 
Dzierżyńskiego oraz tow. Wł.A· wielkich i świętych celów, do poko Polsko - Radzieckiej staje się dla 
DYSLAWA STOLAllZOWA z ju i socjalizmu. nas sposobnością do gruntowniejsze 
ZPB im. Stalina. Miesiąc Pogłębienia · Przyjaźni go poznania Związku Socjalistycz-

~'ferzą Halinu§zli. in ·- -.lr:ierowmik Sekcji V/ęglowej 
Działu Techniki i Ruchu CZPB 

O właściwą organizację pracy 
przy zaprowadzaniu oszczędności węgla w zakła­

dach przemysłu bawełnianego 
Oszczędne ZU.ŻYWanie węgla przy 

czynia się wydatnie do obniżki kosz 
tó1~ produkcji, tym samym więc 
podnosi rento>vność przedsiębior­
stwa. Dobrze to zrozumieli palacze, 
co znalazło dobitny wyraz w apelu 
palacza ZPW im. Wiosny Lu1ów. 
t&\v. W. Chajta. Zobowiązał ~ię on 
w celu uczczenia 33 rocznicy Paź. 
dziernikowej oszczędzać codziennie 
po 500 kg. węgla. Za wrezwaniem je· 
go poszło wielu palaczy. Wśród nich 
znajdują się i·ównież palacze z za. 
kładów przemysłu ba\\' elnlanego. 

W przemyśle tym nic jest dobrze 
na odcinku gospodarki węgle~. Poj 
czas przeprowadzanej przez nas in­
&pekcji zakładów bawełnianych ro­
botnicy bardzo często wskazywali 
nan1 na przykłady bezmyślnej i mar 
notrawnej gospodarki węglem. 'l'en 
żywy i twórczy oddźwięk świadczy 

najlepiej, że robotnik potępia mar­
notrawstwo, a sznnuje porządek i ce 

lowość w prucy. Natomiast troski tej 
nie wykazywała administracja wielu 
zakładów, a przecież jej obowiązkiem 
jest wyjść na przeciw inicjatywie 
palaczy w oszczędzaniu węgla. 

Akcja oszczędzania węgla musi 
posiadać pewną linię wytyczną. Ad· 
ministracja zakładów musi ją rn­
sekwentnie przeprowadzać. W ten 
sposób ~el nasz zostanie w pełni o· 
sią.gnięty. 

Planowe go5podarowanie 
węglem 

Pierwszym podstawowym wa.run­
kiem jest \I łaściwy spo.;ób planowa· 
uia przez kierownictwo zapotrzebowa 
nia w~gla, skrupulatna księg6w<IŚĆ 
węglowa l sprawozdawczość. Bez 
p~esl.rzegania tego nie można mó­
wić .o racjonalnej go!!podarce wę­
glem. Także skłu1lowanie paliwa mu 
si odbywać się w sposób, zap.ewnia,t· 
cy zachowanie jego wutoścl kalo­
rycznej. 

Premie za oszczędzanie 
węgla 

Każdy dyrektor techniczny zakła­
dów musi powołać specjalną komisję, 
składającą się z przedstawicieli ra.· 
oy zakładowej i kierownictwa tech· 
nicznego oraz palaczy kotłowni. Jej 
zadaniem jest wspólne opra!:owan:~ 
&posobu premiowania za oszczędn~ó 
v· zużywaniu węglu, jak również o­
pracłlwauie syst~mu W!łpółzawodni~· 
twa wśród palaczy. Pr~yczyni ię to 
r.iew4tpliwie do wprowadzenia w c~ 
łym przemyśle bawełnianym stałe­
go ;;ystenrn oMzczędzania węgla. W 
ten sposób pójdziemy właściwą dro­
gą, którą wskazali ostatnio sami 
palacze. 

OprRcowujemy obecnie projekty 
współzawodnictwa czterech elektrow 
ni naszego przemysłu. Wkrótce tei 
urz11,dzimy kurs dla palaczy okręgu 
łódzkiego, zapoznając ich z metoda· 
mi oszczędnościowego spalania wę· 
gla. 

Uroczysta AkCJdemia 
UJ _l:ódzklej Szhole Partqjnej 

W związku z podjętą akcją oszczę 
dzanta węgla, Centr. Zarz. Przemy· 
słu Bawełn. wydał dla zakładów spe 
cjalną instrukcję. ln!!trukcja ta u· 
względnia wszystkie 1:a.gadnienia go· 
spodarki węglem - począwszy od 
planowania a l!kończyw~ur,y na racjo· 
nalnym i zgodnym z bezpleczefl­
stwem pożarowym składaniu wę­
gla. 

Jednak kierownictwa zakładów, 
nie czekając nil wyniki kursów i spe 
cjalnych poleceń, p<>winny zwrócić 
szczególn4 uwagę na kotłownię, po· 
magając pala.czom do uzyskania 
oszczędności. 

Donio•ła inicjatywa 
palaczy 

Palaeze ZPB im. Marchlewskiego, 
pnystępujllc do współzawodnictwa 
na we:zwa11ie tow. Chajta, wysunę!i 
p<>d adresem' kierownictwa swego za• 
kładu żądanie skontrolowania · ·sz:t· 
stkich przewodów patowych i "1.apra­
wienia ich tak, aby para nie ucho· 
dziła przez szcPJe!lny. K1ęby ;iary, 
buchaj11oce ze wszystkich pomiesz· 
czeń, są jaskrawym d'6wbdem marno­
trawstwa. 

Uroczysta a.ltademllł z olu1.t;jl 33 rocznicy 
w ŁódżlUeJ Szkole Partyjnej. ~· zajęciu: 

Rewolucji Październikowej 
fragment prezy1llum I salt. 

którego opiekę garną się, u którego 
pomocy szub.ją wszystkie uciskane, 
uciemiężone narody. 

Dzięki historycznemu zwycięstwu 
Rewolucji Październikowej, któ!'1 
kierowała Partią Bolszewików, Pol­
ska dwukrotnie odzyskała wolność. 

Przy bratniej pomocy Związku Ra· 
dzieckiego kraj nasz realizuje zada· 
nia Planu 6-letniego, W7>nosi funda· 
menty socjalizmu. 

Słuchacze Łódzkiej Szkoły gorl!co 
manifestowali swe uczucia dla 
Związku Radzieckiego. Długo brzmta 
ły okrzyki, wznoszone na czeeć Cho­
rążego Pokoju - Tow. Stalina, na 
cteść Związku :Radzieckiego oraz na 
c:t.eść Polskiej Zjednoczonej ?artli 
Robotniczej, wiodącej naród w ści· 
słym sojustu ze Związkiem Radzie­
ch.1m do jasnej, szczęśliwej przyszło· 
śc-i. 
Uroczystą akademię zak~1\ zyty 

\V'JStępy artystycwe, na które złoży 
ty się pieśni, recytacje l ta11ce wy 
kcna.niu fabrycznych zespołów świe 

tikowych. 

Zadania zakładowych 
komórek w•1łowych 

W instrukcji zwrócono r6wnież u­
wagę na uaktywnienie dilałalności 
:takładowych k«>mórek wtgloy:ych, 
składających sit z przedstawicieli 
11dministr.acji oraz załogi. Obowiąz 
kiom ich jest decydowanie w rpra­
wach rllcjonalnej go'podarkl wę· 
glem. CZPB polecił, aby komórki w~ 
glowe, nie krępowane przez dyrekcję 
przeprowaduły dokładni lnApekcję 
ścisłego prze8tr:ieganła cłlłoksztdtu 
statystyki węp,la, prawldłowOliei skła 
cl-Owania i właściwej wepół1>rac1 sh1ż 
by technicznej z zaopatrzeniem. Ko 
mórki Al! r.arazem ufmtwnione do 
wskazywania niedociągnięć oru błę 
dów dyrekcji na tym odcinku. 
Jednocześnie wydział energetyki 

i ruchu zakladów musi przeprowa­
dzić szczegółpwą analizę racjonał· 
ności dotychczasowego zużytk;iwania 
węgla pod kl).tern dostosowania ga­
tunkowości paliwa do danego kotła, 
ze specjalnym uwzględnieniem jak 
najdall!j idących oszczędności w~gia 
asortymentow&go. Na tej podstawie 
wydtłał energetyki i ruchu wspólnie 
z wydziałem zao(>atrzenia p0winlen 
przeprowadzić korektę złożonyth jui 
planów zaopatrzeni& w węgiel na 
rok 1951. 

Problem ten można rozwiązać w 
zakładzie, wyznaczając spec.Jnlnie 
wyszkolonego pracownika, który bę· 
dzie obchodził wsz;ystkie sale pro· 
dukcyjne, pouczają.c, zwracając U· 

wagę i podając jednocześnie do wia· 
domości dyrekcji fakty ntarnotraw­
stwa pary technologicznej i grzejn~j. 

Stworzcne w zakładzie odpowied· 
nie warunki pozwolą nam na 1'asto· 
sowanie się do polecMia wiceprze­
wodniczącego PKPG, tbw. Szyra, 
który powiedział: 

„Nam idzie o to, aby centralne 
zarządy i inne organizacje nie 
kontynuowały tego spokojnego 
marstu w zakresie gospodarki w~ 
glem, ale aby zostało nadane tem 
r..<> i to natychmiast". 

O konieczności i możliwości przy· 
śpieszenia tego tempa przypomriał 
nam coraz bardziej rozwijający się 
oddolny ruch współzawodnictwa pa· 
Jaczy. 

W Łódzkiej Szkole Partyjnej od· :------------------------·---------·------------------------

b:!• ~~~i on;~dajo;:::st~ee:i::~ia N a s 1· k o r e sp o n d e n c 1· • 
Październikowej. 

Na akademię przybyli: I sekretan: 
piszą 

KL PZPn tow. Pa\Yeł Wojas, II 1e· 
kretarz KŁ, tow. Grudzlń ki, oraz 
sekretari KW tow. Kubicki. 
Obszerną salę wypełnili szczelnie 

ełuchacze - wczoraj robotnicy, pra­
cujlłCY przy swych warsztatach -
dziś - uczniowie, przygotowJj4cy 
się d-0 aktywnej pracy partyjnej. 

Zapomniano o higienie Marnotrawstwo w ZPB im. 1. Maja 

Akademię zagaUa słuchacika l!!zko 
ły tow·. Steczek. W krótkich słowa•!h 
omówiła ona wiekopomne znacze1lc 
Rewolucji Październikowej, .dzi1:ki 
któ1•ej naród polski dwukrotnie od· 
zyskał wolność. Kończąc, tow. Ste 
czek przeełała w imieniu ałuchaczJ'. 
Łódzkiej Si1koły P.artyjnej gorące l 
serdeczne pozdrowienia dla narodów 
Związku Radzieckiego. 

W uroczystym, pełnym pow11gi l 
skupienia nastroju zebranych, 1·-ygło 
sił referat dyrektor szkoły tow. l\tie 
cz•11ław Cht·ząszcz. Tow. Chrz.ąszcz 
w~lrnzał na dziejowe znad.ente Wiel· 
lnej Rewolucji, tworzącej nowll 1>rt 
w dziejach ludzkości. Mówca podlae· 
ślił ogromne osiągnięcia Par~il ~Ol· 
szewików, pod przewodem w1elk1egu 
Stalina. przekształcaj11cej Z\viip:ek l 
Radziecki vr votężne moc.arstwo., pod I 

Od dłuższego czasu klerowoictwo 
tkalni Zakładów im. St. Dubois za 
bieqa o zmlonę niewypowiedzianie 
znlszc-zonych, brudnych umywalek, 
letz jak dotąd bez skutku. 

Czy BHP zapomniało o nas. czy 
po l'.)rostu nie dba o porządek i hi• 
giene1 

Dobrze byłoby równiez, gdybv 
nareszcie skorzvstano z Istnieją­
cych u nas l'.)rzewodów l zainsta­
lowano gorącą wodę. 

H. Strzelbicka, 
ZPB im. St. Dubois. 

Skandal we· wsi Rząśnia 
Towary yprzedano za stare pieniądze 
Ostatnio, podO!as pobytu ekipy 

łl\O:noŚCI. ZPB im. Marchlewskieqo 
we wsi ~ząśnl•, pow. radomszczań­
skiego, stwierdziliśmy poważne na 
rl18żenie pruplsów o prteprowa­
d:r:eniu reformy walutowej. Miano 
wicie kierownictwo miejscowego 
sklepu „Samopomoc Chłopska", za 
misst 1ponąd1ić w dniu 29 pazdzler 
nike remanent towarów, uwar.ało 
Ta st011owne1 wbrłw uchwale rzą· 
du, wyprzedać tego dnia wielkie 

ilości towarów na znaczne sumy, i 
to w starych pieniądzach. Rzect 
prosta, najwięcej skorzystell z te­
go kułacy wiejscy, którzy naqro­
madzili wielkie zapasy gotówki. 

Myślę, że sprawą sklepu spół­
dzielcze!'Jo w Rząśni winny lak naj 
rychlej zająć się odpowiednie wła­
dze. 

T. Saat, 

ZPB im. Marchlewskiego, 

Pokój, ta walony na półtora me . 
tra wysoko spodniami. bluzami, 
kurtkami, fartuch11mi, trepami. 
Gdzieniegdzie widnieją futerka. 
Wszystko zmieszane razem, JAk 
groch z kapustą, 

Co to jest? 
To ma.l{azyn podręc1my Wvdzia­

łu Socjalnego 2PB im. 1 Maja. Tu 
składane są ubrania ochrontie, od­
dane przez zwalniających się ro-

tak praktykowano. tylko od cza· 
iu, Jak się Wydział Socjalny pr~e­
prO\yadził (tnarzec br.), jakoś o 
tym zeporoniano. Obecnie nJe 
można się doprosić referentów RHP 
aby maqazynem tym się za jęli. 

W ten sposób od marca do paź­
dziernika leży około 1.500 ubrań 
ochronnych, butwiejąc i niszcząc 
sic;. Ternu marnotrawstwu pora 
położyć kres, 

botników. A. Pański, 
A można by było przeeleż eo ty ZP.B Im. 1 Maja. 

dzień odesłać zbrudzoną, starą Od redakcji: Spodziewamy się, 
odzioż do pralni i wypraną, wyre- że dyrekcja ZPB im, 1 Maja znaj• 
ptHo\vaną oddać z powrotem do dzie sposób filzybkiej likwidacji te-
użytku. Sweqo czasu już nawet go tlledopuszczalne110 stanu rzeczy. 

~~~~~~~~~~-

Niewykorzystany ziom 
Podwórze nasze talega wielki I 

wrak autobusu. Uważam, ~e powin I 
na się tym zainteresować Central& 
..... 

Złomu, qdyż ezczątki autobusu sta­
nowią cenny surowiec. 

z. Rutkowska, 
Zl'B int. Dzierżvńskieao . 

nycb Republik Rad, 'serdeczniej11A 
go pokochania go i zrozurńienia sen 
su ogromnych przemian, jakie zapo 
czątkował w dziejach ludzkości. 
przemian ogarniających coraz wiek 
sze połacie świata. 

Miesiąc Pogłębienia Przyjaźni Pol 
sko - Radzieckiej otwiera szeroki• 
pole działania przed naszymi kolt. 
tnt TPPR, przed organizacjami par 
tyjnymi i związkowymi. Ich zada­
niem - dołożyć wszelkich starań 
aby przedstawić i uprzytomnić jak 
najszerszemu ogółowi ogromne osi!\ 
gnięcia i zdobycze Związku Radzieit 
kiego zapoczątkowane przez Wielk" 
Rewolucję Paźdzlemikową. 

Każdy zakła•i, każda instytucja 
winna w okresie najbliższych czte­
rech tygodni żyć sprawą dalszego 
pogłębiania prz.yjażnl polsko - ra· 
dzieckiej. 

Działacze partyjni i zwiazkow1, 
kierownicy kół TPPR Winni opra­
cować szeroki wachlarz form propa 
gam:ly I agitacji w celu dalszego po­
pularyzowania ZWiązku Radzieclde 
go, jego J?Olityki pokojowej, planów 
gospodarczych, jego wspaniałych 

planów przeobrażenia przyrody, je 

go życia kulturalnego, jego przodu 
jącej nauk! i techniki - wśród mas 
robotniczych, wśród tkaczy, przą­

dek, metalowców, wśród bezpartyj 
nych i partyjnych mieszkańców na 
szego miasta. 

Trzeba tobotnikom t.odd da6 w 
tym okresie możność sz1.1rokie10 i 
dokładnego zapoznania się z n1eto­
dami pracy radzieckich stachanow­
ców, ażeby szybciej rozwijał się 
ruch korabielnikowców, czutklchow 
ców, ażeby na podstawie ich metod 
ulepszać ciągle i udoskonalać meto­
dy pracy. 

Trzeba dać chłopom naszego wo­
jewództwa możliwość gruntownego 
zaznajomienia się ze wspaniałymi 
osiągnięciami radzieckich kołchoźni 
ków 1 na tiei podstawie organizo­
wać nowe spółdzielnie produkcyj­
ne i ulepszać organizację pracy w 
spółdzielniach .inż istniejących. 

Pogadanki, wystawy, odczyty, wte 
czory dyskusyjne, razełkł ścienne, 
teatr, kino - oto przebogate formy 
zapoznawania l zbliżenia sz~roklep 
ogółu do iyeia, osfąrni~ i polityki 
Zwi!lzku Raddecktero. 

Niechaj Mlesll\O Pogt„błenla 
Pnyjatnf Polsko-Radzieckiej eta 
nie (ł.ę na terenie naszero młuta 
okre.em wzmożonej walki o po­
k6J, okre8em l!potęgowanej wal· 
Id o przedterminowe wykonani• 
rocznych planów ptorlukcyfnych, 
niech nam przyhiesie nowe, cl'n 
ne doświadczenia, niech jeszcze 

• bard:tłej wzmo(•nl i scetnentuje 
przyjaźń I braterstwo między na 
rodem polskim I natodaml 
Zwią,zku Radzieckiego. 

H. Sam. 

Ośrodek 
Szkolenia Partyjneg11 

otwarty został 
w PIOTRKOWIE 
Uchwala Biura Polllycznego 

KC PZPR w sprawie szkolenia 
ideologicznego wskazuje na 110· 

niecznośc zakładania Ośrodkow 
Szkolenia Partyjnego przy kom.· 
tetach wojewódzkich, miej;skich , 
dzielnicowych. Uchwala podluef. 
Ja ogromne zadania ośrodków, w 
których powinny powstawać ka· 
dry bojowych d:i:iadaczy partyj­

nych .. 
Zgodnie z poslanowleniarni u­

chwały, Komitet Miejski PZPR 
w Piotrkowie zorganizował 1>ierw 
szy w naszym województwie O· 
środek Szkoleniu Padyjnejfo, 
otwierając go w uroczystym dniu 
33 rocznicy Wielkiej R!lwolucJi 
Pl\idziernikowej. 

N a tę niecodi1ienną uroczystość 
przybył sekl'ctarz KW J:'ZPR, 
tow. Kubicki, któt·y wyglosil re· 
fcrat na temat hi~tor~·cznego zna 
czcmia Rewolucji Pa:ldzie1·nikowc,J. 
Tow. Kubicki, ptzechodzłłc na­
stępnie do omówienia zadań, ... to­
)ących ptzed organizacjami · ar· 
tyjnyml w chwili obecnej, w 
chwili rell.lizacJi zadań Planu ti· 
letniego, w11kazał na ogromne ~ a 
czenie no\Vootwartcgo Ośrodka 
Szkolenia Partyjnego. Ośrodek 
ten winien stać ~lę kuźni~ wie­
dzy ideologłc:imej dla partyjni· 
kó\Y Piotrkowa. 
Zabierając głos w Imieniu orga 

nlzac.ii partyjnej Piotrkowa, l)W. 

Kudelska zapewniła, że aktyw 
p11.rtyjn;.r Piotrkowa nie b~dzie 
szczędzić trudu, aby Ośrodek 
Szkolenia spełnił całkowicie swe 
doniosłe zadanie. 

Po części oficjalnej, towal'Zy· 
1110 udali Ilię na obejr1.enif' pomh1 
szczeń I urzl}dzeń ne>wego Ośrod· 
ka. 
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Robotnicza Łódź w Swięto Rewoluc'i 

Znaczenie Rewolucji Październikowej 
dla rozwoju służby zdrowia i nauk lekarskich 
Nie sposób rozpatrywać wielkich Dni Pażdziernikowych, jako wy­

darzenia dziejowego, które się raz dokonało i należy już do historii 
- były one bowiem dopiero zaczątkiem wielkicl1 przemian, trwają­
cych do dnia dzisiejszego, wydających każdego dnia coraz wspa­
nialsze plony. 

Dotyczy to między innymi zdoby dzielnicy robotniczej dochodziła 
czy, które przyniosła Wielka Re ona w tym samym czasie do 67,1 

wolucja Październikowa w dziedzi zgonów. Jednak już w roku 1930 
nie zdrowia i rozwoju nauk lekar- umieralność na gruźlicę wśród lud­
skich. Postępy, poczynione na tym ności robotniczej obniżona została 
polu przez Związek Radziecki, są do tych samych cyfr, jakie daw­
istotnie zdumiewające. Z kraju za- niej wykaz~·waly zamożne dzielnice 
cofanego, w którym za czasów car miasta. 

Wielka Rewolucja Pa.ździcrni­

kowa, która nwolniła wielki ten 
naród z pęt kapitalizmu, otwo­
rzyła przed nim także drogę do 
wyzwolenia z niewoli chorób, 
cierpień i upadku fizycznego. 

Sukcesy te nie przyszły same, a 
zawdzięcza je naród radziecki usil­
nej pracy całego społeczeństwa nad 
poprawą warunków sanitarnych ży 

cia. 
„Zdrowie mas pracujących jest 

dziełem samych pracujących" -
głoszą dzift z dumą kierownicy ra­
dzieckiej służby zdrowia. Była to 
istotnie naczelna zasada wszystkich 
poczynań w dziedzinie służby zdro 
wia. dzięki której nrasy nie były 
biernymi odbiorcami świadczeń w 
zakresie służby zdrowia, lecz współ 
działającymi budowniczymi przodu 

wne podstawy, którym medycyn.\\ 
radziecka zawdzięcza swój rozkwit. 

Nauki lekarskie w Związku Ra 
dzleckim mają głęboko humanl· 
tarny charakter, służą nie garstce 
uprzywilejowanych, lecz całemu 

narodowi, nie interesom kapita­
listycznego przemysłu farmaceu­
tycznego, lecz całej cierpiącej 

ludzkości. Uczeni radzieccy nie 
pracują nad przygotowaniem woj 
ny bakteriologicznej, lecz WYtę­
żają siły w celu zwalczania cho­
rób i cierpień, stanowiących pła 

gę dawnego ustroju. 

skich szerzyły się masowo choroby Wkrótce po rewolucji uległy tak 
zakaźne, który jeszcze w chwili wy że poprawie wskaźniki rozwoju fi­
buchu rewolucji objęty był pożarem zycznego wśród ogółu ludności. Tak 
epidemii, powstał - w ciągu niewie np. liczba osób z niedorozwojem fi 
lu lat - potężny kraj o przodującej zycznym spadła w roku 1935 o 90 
służbie zdrowia, gdzie nawet tak procent w porównaniu z rokiem 
wielka katastrofa. jaką był najazd Hll3. Przedłużył się przeciętny czas 
hitlerowsld, nie wywołała poważ- trwania źYcia. Obniżono 0 50 proc. 
niejszych zaburzeń zapadalności na umieralność niemowląt, uważaną 7.a 
choroby zakaźne. n?.jbardziej czuły wsl.aźnik kultu-

Jeśli umieralność na gruźlicę mo rs zdro~otnej każdego kraju. 
że służyć, jako pewien wskaźnik Przebudowa gospodarcza w okre­
rozwoju stosunków zdrowotnych, to sie pięciolatek wysunęła na pierw 
warto przypomnieć. że np. w Mos- szy plan zagadnienie higieny pracy. 
kwie w okresie przed rewolucją u- Dzięki szerokiej akcji nrofilaktycz­
mieralność ta była bardzo wysoka. nej uległy wybitnei ooprawie wa­
Jed!1ak iu;i: w latach 1917 - 1931 runlti nracy w przemyśle, wvrazem 
soadła ona o przeszło 50 proc. Jesz czego był ogólny spadek chorobo­
cze większe wyniki uzyskano w la woścl i wypadkowości. W roku 1946 
tach następnych, osiągając prawie (w porównaniu ze stanem z 1929 ro 
20-krotny spadek zapadalności na ku) chorobowość wśród górników 
gruźlicę w stosunku do lat przed spadła przeciętnie od 38 do 50 pro­
rcwolucją. cent, wśród metalowców o 36,5 pro 

jące,j w świecie organizacji. 
Dzięki powiązaniu z całym lu· 

clem, radziecka służba zdrowia mo• 
gla. wysunąć i wprowadzić w życie 
zasade zaJ>Ohjegania, iako drogę 
wiodacu nahzvbciej do celu i ogar 
niającą swvm wsiegiem upośledzo 
ne dotąd klasy. P ostawienie na 
pierwszym planie zagadnień higie-

Tym ideom, zrodzonym z ducha 
Wielldej Październikowej Rewolu­
cji Socjalistycznej, zawdzięcza me 
dycyna radziecka swe wspaniałe o­
siągnięcia, a naród radziecki siłę i 
zdrowie w walce o budowę szczęśli 
wej przyszłości. 

Robo~uicza Łódź uroczyście obchodziła 33 rocznią Wielkiej Rewolucji Pał• 

d:r.iernikowej. Na zdjęciu prezydium Centralnej Akademii w Teatrze i.m. JaracZL 

Każdy pracujący 
wla§cicielen1 

h.siążeczhi Pl&O 

Trzeba szczególnie podkreślić to, cent, u włókniarzy o 21,3 proc. Po­
że obniżenie umieralności na gruźli dobne tendencje wykazują współ­
cę dotyczyło przede wszystkim kla ~zynniki wypadkowości w przemv­
sy robotnicze]. wskutek czego cho sle. 
roba ta straciła w Związku Radziec I Nie trzeba specjalnej wyobraźni 
kim swój klasowy charakter. O ile statystycznej, aby ocenić, co ozna­
n p. w chwili wybuchu rewolucji u- czają przytoczone cyfry w skali 200 
mieralność na gruźlicę w zamożnej milionowego narodu, jakie mają o­
dzielnicy Petersburga wynosiła 12,5 ne znaczenie z punktu widzenia spo 
zgonów na 10.000 ludności, to w łecznego i zdrowotnego. 

Festiwal filmów radzieckich 

bankrutów'' 
Wraz z całą sztuką radziecką 

również kinematografia bierze czyn 
ny udzlał w walce o utrwalenie 
pokoju. Wyświetlany obecnie na 
ekranach kin polskich kolorowy 
film fabularno· publicystyczny, 
„Spisek bankrutów" (uwieńczony 
Nagrodą Pokoju na V Międzyna­
rodowym Festiwalu Filmowym w 
Karlowych Varach), ukazuje je­
den z ważnych frontów tej walki. 

ny i warunków sanitarnych bytu, uchwała Rady Ministrów o Po- stwie poczucia oszczędności. Złoże-
przy równoczesnym harmonijnym 
powiązaniu nurtu zapobiegawczego wsrzechnej Kasie Oszczędności, nie oszczędności w P .K.O. nie tylko 
z lecznictwem było jednym z głów wprowa<lmjąca szereg udogodnień i przynosi oszczędza~ącemu dodatko­
nych zadatków powodzenia. stanowiąca zachętę do indywidua!- wy dochód w formie procentu, leca; 

Oparcie służby zdrowia na nauce nego os.zczędtz.ania, pozostaje w również zabeZPleeza go pned kra­
jest jedną z najbardziej znamicn- e.wiązku z reformą walutową. Mimo dzieżą, zgubieniem lub znlszc.zeniem 
nych cech medycyny radzieckiej. wzrostu zairobków, opartego na jego dorobku pieniężnego. Instytu­
Władze radzieckie od zarania popie W!7..magającej się wydajności pracy, cja ta wykarzała również pmy refor­
rał:v bodanio naukowe, nawet w popnzedni nasz pieniądz, z racji mie walutowej, że nikt, kto jej za.­
najbardziej cieżkich okresach swe- swej niskiej wartości, nie dawał ufał, nie może w żadnym wypadku 
go rozwoju, kładąc równocześnie bodźca do gromadzenia os.zczędno- stracić. Wkłady oszczędnościowe 
szczególny nacisk na wyzys1l:anie ści. bowiem zostały przeliczone w takim 
ostatnich osiągnięć wiedzy w prak- Wysoka wartość, zwiększona trzy- samym stosunku jak pła.ce i ceny. 
tycznei organizacji służby zllrowia. dziestokrotnie siła nabywcza nowej Podwyższenie uchwałą Rady iMi-

Dzięki temu medycyna radziecka I jednostki monetarnej wzmogła WY- nistrów op1·ocentow.an:ia wkładów, 
s~an~ła na_ wyjątk?"".'o wysokim po datnie szacunek i zaufanie do pie- wprowadzenie nowych rodzajów 
z10m1e, a 3eru;ioczesme po:vstały wa niądza, co stanowi ważną przesłan- książeOLek osa;ozędnośclowych, upro­
runki dla buJnego rozwoJu badań kę rozwoju indywidualnych osuzęd· szerzenie manipulacji, związanych z 

Pnaauwkłowowyach, wśr~ których nauka ności. Rosnąca wciąż produkcja, wpłatami i podejmowaniem sum 
stanowi szczytowe osią- wzrost wydajności pracy i walka 0 pieniężnych oraz wydatna rozbudo­

gnięcie. obniżkę kosztów własnych, stano- wa sieci placówek PKO stwarza wa 
Jednym z istotnych motorów po- wią niezawodną podstawę dalszego runki masowego rozwoju Indywi­

stępu medycyny radzi~cklej było o• wzrostu slly nabywczej nowego zło- dualnego 08llmędmnia, pomnaria ko­
parcie organizacji słuzby zdrowia i tego. Jest to objaw bardzo rz;achęca- rzyścl posiadaczy wkładów. 
nauk lekarskich na PoStępowej me j c do romadzenia oszcz dnoścL Trzeba więc uświadaanlać masy 
todologii dialektyki materłalistycz- ą Y g .ę pracujące, że Oll'UZędnośli powoduje 
ne,i. G~y mowa o osrrozędzamu, wielu racjonalny i eelowy r-OZkład WYdat-

Zasada łączenia teorll z praktyką, lu~zt. u nas ~bywa cały problem ków, stwarza rezerWY na wYdatki 
wyzyskanie wieloprzyczynowości ~rotkim pytan~em: z ~ego? ~edna~- nieprzewidziane w bieżącym budże­
zjawisk w zwalczaniu chorób, prze ze i_ilemal kazdy mozliwo~CJ. takie cle, daje mulno§ć zaspokajania po­
zwyciężenie idealistycznych, W!i_tecz ~siada. Dowodem na to Jest fakt, trrr.eb wyższego rzędu i pozwala ku 
nych tendencji w nauce - oto głó· lZ W pr~yce z'.1-w~ pewne sumy demu na długofalowe planowa.nie w 

Indywidualne osrzczędzanie jednak 
nie tylko podnosi dobrobyt jedno­
stek. Ma ono także doniosłe znacze• 
nie dla gospodarki narodowej. Fun· 
dusze powstałe z oszcmędności obra­
cane są na inwestycje, na podniesie­
nie naszych sił wytwórczych, na 
zwiększenie i przyspieszenie pro­
dukcji, w czym jest przecież zainte­
resowany każdy oszczędzający, bo I 
jego stC>pa życiowa dZięki temu wzra 
sta. fieniądze, zamiast leżeć bez­
użytecznie w PC>ńezosze lub w ja­
kimś schowku, są w ciągłym obie­
gu i zwiększa~ w ten sposób tempo 
wzrostu ()g'ólnego dobrobytu. Rzectl 
Jasna, że właściciel wkładu pomsta 
je nada.I Jego właścicielem ł mote 
pienfącmi w kaWeJ chwili wYOO­
fać. 

Korzyści, wynikają.ce rz upowszech 
nienla oszczęd:ziania, rzar6wno indy­
widualne jak i społeczne, są oczywi­
ste 1 bezsporne. Reforma wałutow-, 
nasz nteustanny r01ZJW6j goepodar­
C'LY orarz; zmiany organirlacyjne, 
wprowadzone w PiKO prz~ uchwa­
łę Rady Ministrów, stwarzają łrwa­
lą, 80lldną podstawę r~woju Indy• 
widualnych oszczędnośof. Urzeozy. 
wistniajmy więc hasło: ka:i.dy pm„ 
cująoy - właścicielem książecdll 
oszczędnościowej PKO. 

Ostateczne zwycte.stwo mas pra­
cujących w krajach demokracji 
ludowej było wynikiem osti'ej wal­
ki klasowej z elementami kapita­
listycznymi, popieranymi przez 
międzynarodową reakcję. Film 
,,Spisek bankrutów" ukazuje, Jak 
międzynarodowa reakcja pod kie­
runkiem posła Stanów Zjednoczo­
nych, w ścisłej współpracy z we­
wnętrznymi wrogami - przygoto­
wuje zamach stanu w „pewnym 
kraju". Wydarzenia przedstawio­
ne tu mają tak typowy charakter, 
że mogłyby z całym powodzeniem 
rozgrywać się w każdym państwie 
demokracji ludowej - w Czecho­
słowacji. na Węgrzech, w Bułga­
rii. Rumunii czy Polsce. 

no. Wszyscy <>ni drapują się w 
togę patriotów i obrońców intere­
sów ojczyzny. W rzeczywistości 
są pospolitymi mordercami I zdraj 
cami ojczyzny, pozostającymi na 
llsługach p<>sła USA. Paderze, ty· 
powej prowokatorce, nasyłającej 
zbirów na swą - jak mówi - przy 
jaciółkę Hannę Lichta, wicepremie 
ra rządu koalicyjnego, Pinie -
zdrajcy proletariatu, szermujące­
mu frazesami sprawiedliwości ! 
wolności, kard'Ynałowi Bimcz, je­
dnej 2 głównych postaci sprzysię­
żenia antyludowego - przeciw­
stawieni są prawdziwi patrioci i 
bojownicy o szczęście i dobrobyt 
świata pracy. Na ich cze'e stoi 
wspaniała działaczka komunistycz 
na - Hanna Lichta. WiemośĆ' 
rewolucji, zapał ! nieugiętość w 
walce z wrogiem, zrodzone z pe­
wnośd zwycięstwa - to cechy tej 

ubrame, meble, radio cu:y inne w1ęk ciowej 
groma.dzuny, zb1era;iąc or,y to .na I dziedzinie podwyższania. atopy ty. 

sze makupy, Pocrz.ynienie bowiem po- • Zb. 

ważniejszych zakupów trle jest moż- , I 
liwe od razu. Dlatego też co miesiąc I B d Sh 
o?Jcładamy sobie określoną ilość pie·\ ernar aw -
mędzy na upatnz;ony cel Zwy.kile nie 
nazywamy tego oS1ZCZędnościaml, a 
przecież w l"Zeczywistości suma taka 

„ niezwykłej a tak zarazem bliskiej 
nam postaci. L Skopina prostotą 
gry i oszczędnością środków ak­
torskich st\'rorZyła postać żywą I 
prawdziwą. 

„Spisek bankrutów'', będący fil­
mową adaptacją sztuki Mikołaja 
Wlrty, dokonaną przez samego 
autora, zaliczyć należy do najwy­
bitniejszych osiągnięć filmu ra­
dzieckiego. 

_, 

nie jest niczym innym. 
MC>żna zatem oszczędzać już tera.z, 

a możliw<>ścl te będą coraz większe 
w miarę wzrostu wydajności pracy, 
a co za. tym idzie - wzrostu real­
nych za.robków, co· jest przecież prze 
widziane Planem 6-letnim. 

Nie jesteśmy byna.jmniej narodem 
oszczędnym. Musimy dopiero kształ 
tować w sobie zmysł osv.mędu,ania. 

W wyrobieniu zaś w sobie tego 
t?mysłu nie małą rolę odgrywa„. 
właśnie pierwszy wkład. 

Film z całą precyzją i mistrzo­
stwem odsłania ohydne metody i 
zbrodnicze sprężyny spisku tych 
prawdziwych bankrutów. Zanim 
przystępują do zamachu stanu, 
próbują różnymi środkami podwa­
żyć ustrój i władzę demokracji lu­
dowej, organizują sabotaże, nama­
wiają kułaków do ukrywania zbo-
ża itd. . 

Film ukazuje całą galerię oder­
wanych od mas zdrajców na.rodu, 
od przywódcy nacjonalłstów -
faszystki Padera, a.i do przywódcy 
socjaldemokratów - Joachima Pi-

Na ekranach polskich ukazuje 
się on w języku polskim. Ma to 
olbrzymie znaczenie ze względu na 
wyjątkową rolę dialogów w tym 
filmie. 
Należy tu podkreślić nie tylko 

staranne „podfożenie" tekstu pol­
skiego, ale i ·tego doskonałe gło· 
sowo wykonanie przez czołowych 
artystów scen polskich. 

A. R. 

Prenumeratę prasy radzieckiej na 
rok 1951 przyjmują wszyscy kolpor­
terzy prasy partyjnej, przewodni­
czący zakładowych kół TPPR, od­
działy PPK „Ruch", urzędy i agen­
cje pocztowe, księgarnie „Domu 
Książki" oraz Klub Międzynarodo­
wej Prasy i Książki w Łodzi. ul. 
Piotrkowska 86. 

Ma.jąc złożone pieniądze na ksią­
żeczce P.K.O„ zawsze się poważnie 

zastanowimy przed każdym ich pod­
jęciem. Da na.ro to możność po­
wstrrzymania się od nieprzemyśla­
nych wydatków, które czynimy nie 
k iedy pod wpływem chwilowego im 
pulsu. Z czasem o~dza.nie stanie 
się wewnętrzną pt>trzebą każdego 

z nas. 
Tak więc P.K.O. spełnia. doniosłą 

rolę wychowawczą w ddedzinie wy 
robienia i umocnienia w społeczeń-

Zwierzęce oblicze amerykańskich napastników 
Od czerwca bieżącego roku lud Korei trwa 

w bohaterskiej walce z imperialistycznymi na­
jeźdźcami w obronie 6wej wolności f niepo­
dległości. Od czerwca świat cały ze zgrozą 
dowiaduje się codziennie o bezprzykładnych 
zbrodniach imperialistów amerykańskich. Szcze 
gólnie dzisiaj, kiedy sprowadzenie na Koreę 
wszystkich sił z basenu Oceanu Spokojnego, 
umożliwiło Amerykąnom okupację większej 
części Korei, imperializm ukazał taki bezmiar 
zbrodniczości, że nie ma uczciwego człowieka, 
który by nie zareagował na informacje z Ko­
rei uczuciami grozy, wstrętu i potępienia. 

Zmasowanie wojsk i sprzętu technicznego 
umożliwiło agresorom uzyskanie przejściowej 
przewagi. Większa część Korei znajduje się 
pod okupacją amerykańską. Żołdacy panoszą 
się w zniszczonych miastach, we wsiach obró­
conych w perzynę przez powietrznych gang­
sterów amerykańskich. W ślad za nimi idą 
spojrzenia pełne nienawiści kobiet, które dzień 
w dzień, noc w noc, wśród gwizdu bombowców 
i myśliwców amerykańskich zamierały ze stra­
chu o los swo;.ch dzieci. Kierują się na opraw­
ców pełne nienawiści spojrzenia dzieci, na 
które „bohaterowie imperializmu", uzbrojeni 
w nowoczesne samoloty odrzutowe, urządzali 
istne polowania. Agresorzy przynieśli ze sobą 
zwierzęcą. hitlerowską nienawtś6 do ludzi, 
przynieśli tępą brutalność ł przywiedli ze scb~ 
psy· łańcuchowe ..... Iisynmanowsklcb katów. 

Psy zostały spuszczone. Lisynmanowska 
żandarmeria, aktywnie wspomagana przez woj­
skową policję amerykańską, zamieniła cały 
okupowany kraj w włelld obóz koncentracyjny. 
Jeńców rozebranych do naga zapędzono na te· 
reny okolone drutem kolczastym. Dziś, w 
okresie słot i chłodów jesiennych, tysiące mło­
dych mężczyzn, pozbawionych odzienia i ży­
wności, ginie w niewysłowionych męczarniach. 
Swiadkami zbrodni są zimne, jesienne wiatry, 
tępe pyski amerykańskich policjantów i nie­
liczni korespondenci kapitalistycznych dzien­
ników. 
Wdęzienia Seulu, Phenjanu, są przepełnione. 

Li Syn Man rozpętał terror przewyższający 
wszystko, co zna w tym zakresie najnowsza 
historia. Jedynie chyba hitlerowcy mogliby 
się z nim ubiegać o pierwszeństwo. Prześla­
duje się każdego. Prześladuje się nawet kilku-
letnie dzieci. Wystarczy donos, że dziecko 
wręczyło wiązankę kwiatów żołnierzom armii 
ludowej. 

A oto relacja wysłannika angielskiego pisma 
,.Daily Mirror" - Greenlesa. Doniósł on, że 
w więzieniach Seulu znajduje się 8 tys. ludzi. 
Aresztowano ich wyłącznie na podstawie de­
nuncjacji i bito w śledztwie do utraty przytom­
ności. W więzieniach Seulu znajduje się 300 
dzieci pontźej 6 lat, uwięzionych wraz z mat­
kamL Korespondent opisał egzekucję ko­
biety, któl'łł rozstrzelano wru z 15-miesięcz-

nym synkiem, przywiązanym w chustce do jej 
pleców. 

Obraz tej matki. ginącej wraz z 15-miecięcz­
nym dzieckiem wystarczy by zrozumieć, jak 
grabą warstwą błota pokryte są sztandary 
ONZ, pod którymi amerykańscy bandyci depcą 
ziemię koreańską. Obraz tej matki ginącej 
wraz z dz(eckiem z woli amerykańskich agre­
sorów daije miarę zbrodniczości imperializmu, 
zbrodniczości w realizacji planów pąnowania 
nad światem. Los. który Amerykanie zgoto­
wali narodowi koreańskiemu, może się stać 
również udziałem każdego innego narodu Azji. 
Rozumieją to dobrze narody azjatyckie. 

Przede wszystkim naród chiński, sąsiad narodu · 
koreańskiego, każdą zbrodnię amerykańską po­
pełnioną na Korei odczuwa jako zbrodnię po­
pełnioną na samym sobie. Wielki naród chiń­
ski, a wraz z nim i Inne narody Azji, wiedzą, 
czym jest ucisk imperialistyczny. Wiedzą tez, 
że Korea Jest dla amerykańskich napastników 
wstępem do rozszerzenia agresji na całą Azję, 
a na Chińską Republikę Ludową w szczegól­
ności. Dlatego też wzbiera na olbrzymim kon­
tynencie azlatyckim fala gniewu i nienawiści 
do morderców, do ryceny dolara. Krzepnie 
wola obrony przed imperialistycznym zdzicze­
niem. ,,Korea, jak stwierdził towarzysz Bułga­
nin, stała się sztandarem ruchu wyzwoleń­
czego, dla krajów ąciskanych i zależnych", 

P. M. 

-iB&6-„9!JO 
George Bernard Shaw nie do· 

trzymał danej swym wielb~cielom 
obietnicy - nie dożył 100 lat 
Zmarł ten niespożyty starzec, któ­
ry przez 70 bezmała twórczych lat 
tyle zdążył zalać sadła za skórę 
burżuazyjnym filistrom. pisarz, 
którego każde prawie słowo dzia­
łało jak kij wetknięty w mrowisko. 
Na ząwsze zamilkł oskarżyciel bur­
żuazji, dramaturg, któremu głę­
boki humanizm kazał opowiedziee 
się po stronie pokoju, demokracji 
i twórczego budownictwa. 
Poglądy społeczne Shaw ukształ 

towały się w okresie, kiedy kry• 
zys 1879-1880 r. i towarzyszący 

mu wzrost ruchu robotniczego, jak 
również krach „wiecznych" zasad 
wolnego handlu spowodował 
wzrost' ~opularności idei socja­
lizmu wsród postępowego odłamu 
drobnomieszczańskiej inteligencji 
Anglii. 

Shaw upolitycznia krytykę, tłu­
maczy ją na język ekonomii poli­
tycznej, -0bnaża ekonomiczną pod· 
szew];c.ę burżuazyjnej ideologii. Już 
w t. zw. „nieprzyjemnych sztu­
kach" („Szczygli zaułek", „Profe­
sja Pani Warren") skrystalizowała 
się specyfika pisarska Shawa: bo­
jowość, rozsadzający ładunek sar­
kaznrn. a przede wszystkim - mi­
strzowski, tryskający dowcipem 
dialog. 
Twórczość dramatyczna Shawa 

to była demaskująca i zuchwała 
agitacja ze sceny. Wniosła ona 
ożywczy powiew w s~ęc~ł~ atmo.: 
sferę obłudnej, purytanskleJ Anglu 
końca XIX w. W latach 1916-
1917 pisze Shaw sztuki demasku­
jące wojnę imperialistyczn~. V>f'Y. 
stępuje też przeciwko angielskie] 
ekspansji kolonialnej. 

W dni, kiedy świat podzielił się 
na dwa obozy i kiedy prysły złu­
dzenia co do możliwości drogi po­
średniej, Shaw mimo błędów świa­
topoglądowych nie tylko ni; sto­
czył się w przepaść zaprzans~wa. 
nie tylko wytrwał na stanowisku 
postępu, lecz stanowisko to co­
raz silniej akcentował. Na zna­
mienny ten fakt złożyła się 
dalekowzroczność polityczna wiel 
kiego realisty, który widział, że 
imperializm w konsekwencji pcha 
do rzezi światC>wej, do zagłady 
ludzkości. Najważniejszą jednak 
przyczyną tego faktu jest głęboki 

/ 1 

humanizm Shawa, jego zrozu­
mienie dla pragnień i nadziei pro­
stych ludzi. Dlatego też w wypo 
wiedzlach Sha,V'a coraz więcej znai 
dujemy słów krytyki pod adre 
sem labourzystowskich sługus&w 
i pogardy dla podżegacza wojen­
nego, Churchilla. Do ostatniej 
chwili źycia Shaw popiera mate­
rialnie ceątralny organ komuni­
stów angielskich, „Daily Worker". 
Najdobitniej jednak postępowoś6 
Shawa wyrazµa się w jego sto­
sunku do ZSRR. 

Od początku istnienia ustroju 
radzieckiego, pisarz nie kryje sym 
patii dla - jak się wyraża -
.,Wielkiego Eksperymentu · na je­
dnej szóstej części świata". I z wła 
ściwą sobie odwagą przekonań 
piętnuje zbrodniczą interwencję 
antyradziecką. W roku 1931 spę­
dza Shaw 75 rocznic!) urodzin w 
Moskwie. z podróży tej wynosi 
przekonanie, że radzieckie budo­
wnictwo socjalistyczne jest naj­
pewniejszą drogą do uszczęśliwie­
nia ludzkości. Odtąd jest Shaw 
oddanym przyjacielem ZSRR i !JO• 
rącym wielbicielem geniuszu Sta• 
lina, którego nazywa „najwięk­
szym spośród żyjących ludzi". 
Przy każdej sposobności przeciw­
stawia beznadziejny rozkład t 
zdziczenie świata kapitalistyczne­
go promiennym perspektywom rze 
czywistości rad~ieckleJ. W okre­
sie zaciekłej hecy antyradzieckiej, 
pisarz demaskuje mit o rzekomej 
,,demokracji" zachodniej. „Powie­
działbym, ze w Rosji jest więcej 
politycznego krytycvzmu, niż w 
krajach Wspólnoty Brytyjskiej lub 
USA . . • Nie mówcie mi o angiel­
skiej czy amerykańskiej woluoścl 
słowa'', . 

A oto znamienna wypowied~ w 
70 rocznicę urodzin Stalina: 

„Stalin Jest największym obroń­
cą pokoju: jemu to zawdzięcza 
Związek Radziecki swą siłę i spo­
ist<>ść, a ta siła zapewnia pokój 
świata". 

Tak u schyłku życia pisarz do­
chodzi _do tej doniosłej prawdy, że 
ZSRR jest ostoją pokoju, i stawia 
znak równości między dwoma wiel 
kimi słowami: 

STALIN = POKÓJ! 
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W dniu )O hm. o godz. 16.30 - cuł­
praw• ni D~ielnicy. Ohecnołć obt\,1 itl· 
kowa. 

UWAGA. 
DZIELNICA STARO'.\lIEJSKA PZPR! 

W 1lni11 JO hm. o gorlr.. 16.30 orlbedtit· 
tię orlpnm o, tl'krclany Pndotuw1111')th 
Org1111ii1tr.ii Pnrt) jnych i 01ltlzi11lt111')rh 
Organ11acji P11rt~·jn)ch w •lnk11l11 11łu­
nyin przy ul. Pulndnii11111j 11. 

Oh~ruu~ć 1ownrzl1zy •~k1·ctarzy obo­
"·iązknw•. 

Co nowego w ZMP 7 
Uwasa! ZUP-owcy! Dnia 11 b. m. 

w lokalu priy ul. Kopernika 55, o 
godz. 19 odbędzie się eebranl11 ZMP 
kola IIl i IV roku Wydz-fału P1·awa. 
Obecność obowiązkowa, 

W dniech od 10 do 17 listopada mlo 
rlzil!ż akademic'o na całym· świecie 
obchodzi Międzynarodowy T dr.leń 
Studenta. Tegoroczne uroczystości 
r.>dbywa~ isię będą pod hasłem wzmo 
źonej walki o utrwalenie pokoju, de­
ma11kowanla zakusów imoerialiatyrz· 
nych podi:rgaczy do wojny, pod hil­
słem mobilizacji młodzieży ŚW1ata, 
któi·a w oparciu o potężny Leninow 
oki Komoomoł walC'lY o pokój. 

Tydilet\ Studenta zbiega się u nas 
z obchodem Miesiąca Pogłębienia 
Przyjaźni Polsko-RadzleckieJ. Dla­
lego też polska młodl.ie:i: akademicka 
obchodzić bP.dzip Milld7ynarodowy 
Tydzień Studenta pod hasłem zglębie 
nie wspaniałych osiągnicć przodują­
cego Leninowskiego Komsomołu. 
gruntownego zapoonania się z pracą. 
doświadczeniami i twórczym doroo-
kieJn studentów ZSRR. · 

W Łod?.i Wydział Studencki ZMP i 
Komisja Okręgowa ZSP przygotowuje 
w ram•ch Tygodnia szereg imprez 
kulturulnych dla ponad 15-lysięcznej 
rzeszy studentów łódzkich. 
Młodzież akademicka robotniczej 

Łodzi zamanifestuje swoją gł<:boką 

wctzięczność do Związku Radzieckie­
go i do Wielkiego Przyjaciela Mło­
dzieży - Józefa Stalina. 

Na wz:ór komsomolskich produkcyj 
nych brygad t. zw. „lekkiej kawa­
lerii" łódzcy studenci ZMP-owcy or­
ganizu.il\ pocjobne brygady, których 
zadaniem będ?,ic prze~trzeganie socja 
listycznej dyscypliny nauki na wyż­
szych uczelniach, mobilizowanie qrup 
studenckich do terminowego zdawa~ 
nia kolokwiów i egzaminów, do 
zmniejszania odsiewu na uczelniach. 

Na zakońc::zenie Międzynarodowego 
Tygodnia Studenta w piątek 17 bm. 
przeciąnnie w godzinach wieczornych 
głównymi ulicami Lodzi tradycyjny 
pocliód sludenlów ze wszystkich wyż 
tiZvch uczelni łódzkich. 

\v ramach Tygodnia studenci zor­
ganizują również kilkąnaście imprez 
kulturalnych dla robotników łódzkich. 
Studenci szkól artystycznych wespół 
z robotniczymi :r:espołami świetlicowy 
ml urz;idzą w świetlicach robotni­
czych wieczornice. których pro9ram 
wstanie śr.iślc związany z zaR"adnie­
niami Miesiąca Pogłębienia Przyjaźni 
Polsko-Radzieckiej. Sportowcy, człon 
kowie AZS-u, wyjadą do kilku gro· 
mad w powiecie łód:zldm dla rozegra­
nia spotkań w siatkówk~ z miejsco· 
wymi zespołami sportowymi. 

Ukazał się Nr ; (23) 
,,Nowych Dróg'' 

(wrzesień - październik 1950 r.) 

Tr eś ćs 
Akt wielkiej donioałoścl 

• 
BOLESLA W BIERUT - Istota aojuuu rohotniczo-chłopsk.lego n1 oheo­

nyn1 eta11ie. 
EDWARD OCHAB - Niemiecka Republika DemokratyCU!a - nan H• 

jusznik w "alce o pokó.i i !JUltfp• 
ROMAN ZA:\IBROWSKI - O realiz11cj1 czołowego hasła Partii na wd. 

* O. S. - Kilka uwag o pracy niektórych zwit~ków zawodow}ch 

PROBLEMY I IDEE 
'\'\"LODZI.MIERZ BRUS - Plan S1.eśriolctni w fo·ietlf! &talinomkiej nauki 

o •ocj111i.iyc1nej indumializarji. 
BAZA I NA))DUDOWA - (Fragmenty lftrkulów 1 pruy rarl•ieekiej 

w zwivzku !li rracami tow. St<1lina IY svrawie językO!llll&Wllwa). 

* łifiCł{AL MlRSI\:I - Lenili o walce przeciwko wojnie impar:i11listyeznej. 

WIDOWNIA MIĘDZYNARODOWA 
BOLESLA W W()JCICKl - Remilitarrzacja Niemiec Zachodnich - or~t 

agresji imperialistycznej. 

Z mocq rozbrzmiewa nasz głos w obronie poko1u 

Zebrania sprawozdawcze na terenie lodzi 
2 \·RO Polskieeo Kongresu Obrońców Pokoiu 

Mi~dzyn;uodowy Tvd:>.ień Studen'a 
r.acieśni jeszcze bardziej więzy przy­
jaźni łączijce studentów całego świa­
ta w walce o utrwalenie pokoju. 

Na ws:r;ystkłch łódzkich wyższych 
uczelniac)l urządione zostaną akade­
mie, na których dokonąne będzie 
podsumowanie dolychczasowvch o­
~iągnic;ć w willcc o socjalistyczną 
dyscvplinę studiów. 

W sobotę I 1 bm. odbędzie się dla 
studentów w Filharmonii Łódzkiej 
koncert muzyki radzieckiej. Wie­
cz:orem tego dnia w !;alach PWSA 
przy ul. Gdań<okiej akademicy urzą­
dzają dorocznv bal studencki, polą­
cr.ony z wvstępam! artystycznymi ze­
społów studenckich oraz robolniczvch 
zespołów świetlicowych ZPB im. Har­
nama I ZPB im. Szymańskiego. 

Młodzież robotnicza i chłopska stu 
diujaca na łódzkich wyższych uczeJ. 
niach świadoma jest zadań, jakie sto 
ją przed nową ludową inteligencją w 
okresi1t budowy socjalizmu. 
Międzyharpdowy Tyd:>.ień Studenta 

jeszcze bardziej zmobilizuje tysiącz 
ne rzesze studentów do zwiekszenia 
wysiłków w nauce i do walki o po­
kój, a poprzez wymianę listów i do~ 
świaclcr.eń zacieśni więź przyjaźni 
łączącą młorlzież polską z młodzieżą 
Związku Radzieckiego. 

G. TEMtON - Plan Pirc1olctni c~echo.fowacji 
K. POZ'IAŃSl(A - Dywenja impe1·iałiatrczn1 w mirdeynarodowym ru· 

chu zaworlow)111. 
K. P. - SED w I\ alce o 110kój i zjerlnocienie Niemiec (przegltd praey) 

RECENZJE I KRY'fYKĄ 
JóZEF Z.o\ WADZKl - O właściwy kierunek roiwoju „'Ekonomisty". 

ANNA HOGDAl\U\\'lCZ - Z zagąrluicń walki klasow~j chłopów polskich 
MAlUA TURtEJSKA - Na bctclrniarh nacjonalb:mu. I 

W Łodzi odbywają się liczne 
zebrania sprawozdawcze z I Pol~ 
skie10 Kongtesu Obrońców Po­
koju, poświ~cone jednoe'1:esnie o­
mowieniu przygotowań do Il 
światowego Ko111resu Obrońców 
Poko-ju. 

Jedno ~ takich zebrań odb:vło 
się WClloraj w świetlicy Z.M.P. 
przy ul. Letniej 3 }5 dla mieszkań 
ców bloków Nr 7 i 8 Drlielnicy 
Staromiejskiej. 

Po wysłuchaniu referatu spra­
wozdawczego i zakończeniu dy­
skusji, zebrani uchwalili rezol).!· 
cję, w której czytamy między ln· 
oymi: 

„My, mieszkańcy bloków 7 i 8 
Dzielnicy Staromiejskiej soli­
daryzujemy się w całej pełni rz. 
uchwałami I Polskiego Kongresu 

Obrońców Pokoju, zmie1"l.ający­

mi do unicestwienia planów pod­
żegaczy wo;ennych. 

Naród polski siłą osiemnastu 
milionów podpisów, zebran:i.:ch 
pod Apelem Sztokholmskim, 
przeciwstawia się zakusom roz­
pętania nowej pożogi wojennej. 

Polecamy wszystkim naszym 
delegatom na II Swiatowy Kon­
gres Pokoju, aby w imieniu całej 
klasy robotniczej Polski zaprote­
stowall i rz.decydowanie potęp;i; 
barbarzyńilkie metod}' agresorów 
amerykańskich na Korei, .iak 
również ingerencję imper:alisty­
ce.ną w ~prawy wewnętrzne in­
nych państw, hamujące ruchy 
wyzwolet'lcze narodów kolonial­
nych". 

(jt) 

W środę' 15 bm. studenci łódzcy or 
ganizu ją wieczornic~ w Młodzieżo­
wym Domu Kulturv pr:>.y ul. Trauf:!Ul­
ta. na którą zaproszeni zostaną mło­
dzi przodownicy pracy i racjonaliza. 
torzy z fabryk łódzkich. \ol/ystąpi tu­
taj rzespół artystyczny z Zakładów 
Metalowych im. Strzelczyka. 

StudenCI dla studentów 

bie. 

... 

Dobra książka - wiernym ·przyjacielem 
Wydawnictwa rad'zieckie cieszą się w Łodzi 

coraz więh~zą poczgtnośclą 
~r mieście .na~zym wzra_:;ta stale I ne oraz dziel& tf'chniczne atfljll się 

z~intere;;owan1e l poczytnosć wszel· dla niej nieocenioną pomocą nauko­
k~ero rodzaju w)· da wnictw radziec· wą. 
kich. Nic d~iwneg·o. Kilkadziesiat Oto, co mówi student II roku Po­
~yslęcy lodzi~n .uc7.y się już bowiem litechniki Łódzkiej, ob. Kaczmarski. 
Języka rosyJ11k1ego, dochodzą~ d~ - Nabywam podręczniki radziec­
c?raz d~sk~nals~eg~ opanowama teJ hie, dotyczące zagadnienia fermen­
p1ęknej. 1. n.1eznue~me bo~atej mowy. tacji owoców - zwierza się nam. -

r1Jacówki „Domu K . .iążki" urządził}' 
w~1sta ·y i<siążek nau!,owyeh, bele­
trystycznych oraz czasopism i wy. 
di,wnictw książkowych dla. młodżie­
zy w języku rosyjskim. 

Z okazji rozpocięcia ~ię 'Miftlt)'llllro­
dol\ ego Tygodnia Stndfnla oraio. Miesi,. 
ca Po11łt"hienia Pny.iaźni Pohko-Ra-

]\Ta, cześć Rewolucji Październikowe; dzirckiej, w 1obo1t1 Il hrn. o r;odzinir 
- 19.30 w sali Filhnrmonii Lódikirj odli~-

Tote.z JU:t ,na, kilka dm tirz~d ;·oz- Wysoko cenię te dzieła. Są one do­
po~z~c1~n1 :\1\emąc~ P~g~ęb1en1a I ri:r ~konałe, przystępnie opracowane i 
iaz~1 l olsk°".Radz1eck1ei 'Yydatme Rtanowią wielką pomoc w mych stn­
z~v1ększyła się we. ''."s~ystloch pli_t· diach. Czytam płynnie po rosyjsku 
cowk~ch „Domu Ks1ązk1" ~rekwencJa i dzięki temu mogę i łatwością po­
kupu.iący~h d:1oła, C1ZaSop1sma I il- l'nll\Vl1Ć osiągnięcia przodującej tcch­
zety _radz1e.c~1e.. . . niki radzieckiej, studiować prace i 

Stoiska „Domów Książki" znajrłu 
jące się w świetlicach większ:rch fa­
t.l'yk i na wyższych uc?.elniach, >'ł 
również obleg-ane, a dobór ksią7.ek 
i wyrla wnictw periodycznych spr<l· 
wi11, że znajdują one wielu 11abyw­
rów, zarówno wśród osób, biegle zna 
.i11cyoh język rosyj, ki, jak i dopicTCł 
ksztalcąc~·ch się na kunąch języ. 
ka i·o~~' jekiego. 

chir<·kiej. W programir utwoi·y kornpo-''w Pewnym ml.es· ci·e„ A. Sofronowa dzie &i(! koncert mui~ld rosyjskiej i re· 

zytprów: Czajl..o'>"•kiego, Rym-ki.i-Kor­
na scen ie świetlicy M. z. K. SRk0)1n, Mmrnrg,k1Pgo, Chacznturiana. NaJbardzieJ ozyw10ny ruch pam1Je ;dobycze czołowych naukowców ra~ 

w hięgarni „Domu Książki" ~r 23, dzieckich. A trzeba wiedzieć, t.e kurEów tyelt 
$<'st już na terenie Lodii pónad t~1• 
6iąe, za' ilość ich bez przerwy tit 
zwiększa. 

Człortkowie '!lekcji teatralnej pr:r:y Ni~w~tpliwie jednak Wydzial Kul l'ro~nfie11-a l S,o,tako"irza .. Wi k,0t1Rw· 
~wietlicy l\·tZK przygotowali dla turąlno - Oświatowy ORZZ umożli- ca~u t..~11re~111 hrrlf stmlrnc1. Panstw~­
uczczenia 33 rocznicy Wielkiej Re- wi utalentowanemu zespołowi MZK ""l W >Z17"J s~lrnły Mt1z)rzne1 w f,orhi 
wolucji Październikowej sztukę A. ur:yskanie większej sali na wyi;t~py I Rile1y w unie sł :?, 3 i 5 •• do na­
Sofronowa pt. „W pewnym mie'c!e". przed a2ers.zym gronem publi~ności. hycia ~v k.oll'litetac~. uocl~i~n>ch ZSP 
Zdecydowana wallca z w57.elkimi bie. i w k1me F1lbarmon11 w dz1en knnr!'rtu 
przejawami biurokratyzmu, walka 11: 

wrogiem klasowym, mocno posta­
'vione zagadnienie czujności rcwolu 
cyjnej - oto motywy, które przewi­
jają się przez wszystkie akty tej 

prz}' ul. Piotrkow&kiej l M. Sprz,e!la 
wane 14 tu pisma i książki wydaw-
1,ictw radzieckich. Najwięcej ksi'tżek 
w języku ro•yji;lcim kupuje rnlodzież 
szkolnl!o i akademicka. Wspaniah, ią 
r.ie albumy przyrodnicze i geografiez 

sztuki. 
Zespół rzetelnie przygotował się 

do onegdajszej premiery. W ciągu 
półtora miesiąca prowadzono próby 
pod kierunkiem prof. Konstantyno­
wicza 1 Z. Kabzlll.skiego. Większość 
aktorów, występujących w tej sztu­
ce stanowią pracownicy ruchu MZK. 
Niejednokrotnie się zdareało, że et 
młodzi tramwajarize, „fanatycy te­
atru", przychodzili na próbę bezpo­
średnjo po 8-godzinnej służbie. 
Zapał młodych aktorów, ich pełna 

poświęcenia praca nie cz:awiodły. Pre 
mi era $.Ztuki Sofronowa pt. „ W pew 
nym mieście" była udanym przed­
stawieniem, jednym ~ najlepszych 
spośród tych, które ostatnio ogląda­
liśmy na scenach teatrów amator­
akich w Łodzi. 
Swietną kreację Sorokina, naczel­

nika Miejskiego Wydziału MieS2ka­
niowego, 'Stworzył Franciszek Kuna, 
przodownik pracy lVIZK, wyróżniają 
cy się brygadzista górnej sieci. 
Przekonywujący i naturalny był 

w roli sekretarrrn Komitetu Miej­
skiego WKP(b) Pietrowa ob. Zd'll* 
sław Kaczmarczyk, konduktor •MZK. 
Na uznanie zasługuje równiei gra 
ob. ob. Rościszewskiego (Ratnikow), 
Danieli Nowak (Ratnikowa), Józefa 
Banasika (Ratnikow - syn), Tadeu­
eza Niedziałkowskiego (Burmin), Zo 
:til Grzelak (Burmina), Tadeusza Su­
$kiego (Gorbaczow), Celiny Kijań­
skiej (Burmina - matka), Bohdana 
Staniszewskiofo (Gołubiew), Stefa­
nii Niewadził (Dasrza) i Waldemara 
Saganowskiego (Orgiejew). 

Szkoda, że premiera tak starannie 
wystawionej sztuki odbyła się w nie 
wielkiej świeilicy MZK przy ul. Dą­
browskiego 23, gdzie zaledwie nie­
Jic:zna garstka osób mogła oglądać 
przedstawienie. 

Irena Dubiska 
w Filharmonii Łódzkiej 

X Koncert 8)•mfoniczny Państwowej 
Filharmnnii w f,01lzi, który odbędzie sir 
dzisiaj, o godz. 19.30, hędzie V Kon 
certem z cyklu „Symfonie BeethoYena" 
W programie: Uwertura „Król Stefan" 
Koncert 1knypcowy i VI Simfoni11. t 011 
certero dyryguje ZDZISŁAW BYT 'AR 
Jako zolistka wyatąpi IRE!llA DUBISKA 
..;.. &krzypc1. 

Kua Filhannonii czynna cod7.iennir 
od .a:odi. 15 do 19. W niedzielę od 10. 

Tylko szkodnik i wróg klasowy 
handluje obcą walutą 

.Robotpice ZPB im. Bytomskiej o zakazie 
po1;adania dewiz i złota 

u1111wie i nie wynuent po•i$daQyrJ, 
przez eiehie wallJI, Io niechaj pptem ni~ 
narzeka, ie 1potk11ła go sluezna kara. 

Kl«~ robomiczn pr:iyjęla s wiei-
kim u1n11r1iem ukaz h<,ndlu i posia­
dnrii• prsu ponczeiólnych oby1va­
ttli =lota, platyny i 1wl ut ohcrcli. 

Tennin wymiany ich 11plywn 

• dniem 13 li.stopada br. llobotnicy. 
choć nie posiadają w domu u1<1h 

:łotłl i dolarów, :i)wo interewją si(• 

tym ~1a411itniem, po11ie1ooi poj­
mują doskonale, :ie 111r;r;ąclze11ie te 

sosrelo wydant dla tlobrQ mas pra· 
cujqcych w kraju. 

Oto, oo na ten tenuit m6wU, ro· 
boi/lice & ZPB im. Włady Bytom 

sklej: 

- Z zadowoleniem przyjęłum wi111ło­
mość o zakazie posiadania obcych walut 
- O'll'iadcza !lrzewij11r.zka, ob. Jarii1111 
Ławlń1ka. - )e&tem zdania, ~e trraz, p•• 
wydaniu zarz,1hł'nia w tej J<Ju·awir~ t) I 
ko ukodnik i wrós kln~owy moż~ ukrl· 
WllĆ ohrt wahHI' i do10. Urwil)' winni 
tnQjdować Ilf wyłącznie w Skąrhie Pni> 
łlwa. 

Tkaczka tow. Regina Porebslm mdrr. 
dza; 

- Nam, robotnikom, ~uprłnit! nił'po· 
trzehne 5ł dolary ani innr olwe pienią­
dze. Ży;icmy w Ludowej Pol•rf'! i kupu­
jemy WSZ)Stko za na~ze, 110l<kir 1iienią­
rlze. Dlatego też Rząd na·z· W) ciul hnr. 
rho sl11•2111J ustn"ę o zakazie h1111dlu ob 
Clnll \•al11tami i ich po~iadania. icrh 
ci, J.tórzy je maj,, to mnczy <prkulanri 
i waluciarze, żyjłf)' nie wiarlomo z cze­
go, zro1.11micją, że 11 nas już "' 1awszr 
;kończ)'ł eię okre~. w którym mogli wy. 
:&>"'kiwał. i o ~ukiwać robotniktiw, ~To· 
madząc 'V ten sposób wielkie kapitały 

- To racja - wtr1wa tit' do roimow~ 
instruktorka, tow, FelikMI Bojanowskn 

Ahaden1la 
Izba Rzemieślnicza w Lodzi zapra~za 

wi;zy~ll.irh rze111ieśh1ikc\w rlo wz1ę~ia 
ndziału w aka1lem.ii ku nr1cze11iu 33 
rncznic• Rewolucji Palitłtitrnikn,1 ri, ktń 
ra odh~clzie eię dnia JO bm. o ijo<hrnir 
16 w świetlicv Zakładu Do~onaleu.ia 
lheniosła w ·Lodzi, ul. Lłkowa 4. 

I 

- Jakże czę1.te moina było zauwazyr 
różnych spekulantów, 1iedzących całymi 
dniilmi w cukil'rniach. Tam wlainie prze 
prowadiah ()ni swe ciemne machinacje, 
handlowali złotem, dolarami i nas okra­
dali. Przy tych 1tolik~ch często za do· 
lary i funty frymarczono tąjt>nmicami 
naszt>go pnłlstwa. Ustawa przewirluje u 
handel walutami wysokie kary. I &łun­
nie. T1r11 r6ini spekulanci przeflanę 
nare!zcie wykupywać w&zyatko, co naj­
lepsze. A jeżeli który s tych •pekulan­
tów i waluriany nie podporzodkuja air 

Wielki już cz111, aby wzięli si~ oni do 
uczciwej pracy i zarabiali na utrzyma-
nie. 

Przeczytałam dzLsiaj sprawozdanir 
r. procem i uwaiam, że lł1mmq k<trę wy· 
mierzono s11ek11la11towi, lr11ncllarzowi e>b­
cymi u;11/utami, Tacle11uowi Ż1rnnou·i. 
Proces ten i wyrok $/i111:11jqcy 10 TUJ 1 O 
fot więaienia, niech /1ęrlzic pnestroiq 
dfo hmu/forsy obcą tt'6fołq. Niech przr­
pomni im o obo1dq:rku wymfrtny walu­
ty u:e tdaiciwym c:ro3ie i wpłyuie 1ia po­
rruce11ie procl'deru, prsy11os:::qce~o Pań· 
!lwu olbrsymie &:Jwdy. S. Gw. 

W ladysław Rymkiewicz I ___ ........ _......._...."" .......... _ ...... ......_ 

Zieinia wyzwolona 
Powieść 

- Mul!Z~ dziś wykosk ten kawałek jarego, co został koło 
wody. Możebyś po.szedł do Samopomocy po jęczmień? Pól metra 
dla mnie i.ostawili. Pół metra nie ciężar dla takiego chłopa 
jak ty. 

Janik zgodził liię, wziął worek i poszedł do Babimostu. Po 
drodze do spółdzielni spotl<ał na szosie parobka Poncyliuszowego, 
jąkałę Staśka z białymi rzęsami i włosami jak konopie, Staśka, 
o którym we wsi mówili, że jest przygłupi. Stasiek poganiał 
witką biało•czarną krowę. 

- Skądeście to wyszabrowali? - spytał Janik drwiąco. 
- Waszemu gospodarzowi t.eż dali. Konie z UNNR-y, a kro-

wy ponoć z Danii - wyjąkał Stasiek mrugając białymi rzęsami. 
- Kilka sztuk z Urzędu Ziemskiego przyszło. Chłopy, tumult 
przed Gminą podnoszą, bo nie starczyło dla wszystkich. , 

- Dla Poncyliusr,11 i Samolińskiego starczyło, to już wiem! 
- zadrwił Janik pośpieszając do Babimoi:;tu. 

Przed Zarządem Gminy tłum chłopów napierał na budynek 
usiłując wedrzeć !ię do wnętrza. 

Janik zatrzymał się opodal. 
Komendant posterunku, sierżant milicji, za:radzał na ganku 

drogę do drzwi. 
- Obywatele! - mówił śpie ..... onym głosem, przekrzykując 

wrzawę. - Obywatele, cofnijcie iię! Wezwiemy w6jtal Poslu­
~hamy, co pow1e wójt! 

- Wójt! W6jtal ..... ro:r:leily 1i1 w tłumie okrzyki. - Daw1u~ 
tu kom\>Jinatoral 

Ob. Anna Georgi, 
k~ięgarni, stwierdza: 

kierowniczka 

- Sklep nasz tłumnie odwicd~a 
nie tylko młodzież szkolna i akade· 
mleka, 11le również pl'Zybywają tu 
licznie racjonalizatorz~r i przodowni· 
cy pracy z fabryk łódzkich. Najwię­
cej interesują ich książ),i m111kowców 
radzieckich z <1ziedziny obróllld me· 
tUi or11z wl6jdennictwa, Olbrzy­
mim powodzeniem cieszą się dziela, 
dotyczące zagadnień marksiznm-le­
r.lnizmu, a szc:11ególnie „Krótki T(ura 
Historii WKP(b)", „Zagad:1ienia Je­
nin izmu". Dziennie sprze[łajem:· po 
l;ilklłdr.iesiąt tomów dzieł Lenina i 
Stalina. 

W ramach Miesią.ca. Poglębienit1 
Przyjaźni Polsko-Radzieckiej łódzkie 

Ozlenni{arza I literaci 
w 33 rocznicę Wielkiej Rewolucji 
Dnia 11 listopada 1950 r. o fodz. lł 

w świetlicy Związku Zaw. Dziennl­
kany R. P. Oc11biał w t..ot:lzi Pl'zY ul. 
Piotrkowskiej 133 IV p. orlbędrle 
się wieci1ór poezji i pieśni poświf'.CO· 
ny XXXIII rocznicy Rewolucji Paź-
1biernlkowrj zorganizowany prze• 
Oddziały Zwią.zków Dr.iennlkanY I 
Literatów. 
Wstęp dla cdonków obu wymłr• 

nim\ych związków oraa iapr!M!zo­
JlYCh JOŚCi. 

,,ll'alha o pohój66 

Odczyt Rektora UŁ ~rof. Chała~łńs1'ie10 
Rektor U. Ł. Prof. dr. .Tózęf OJ:iałasiński, dtilegat Polsklllge 

Komitetu Obrońców Pokoju na Pierwszy Niemiecki Itonircs Po· 
koJu w Berlinie wy1łost orleiyt pt.: „\'\'J\LKA O POKOJ", Odczyt 
ndbę!fsie 11lę dziś, dnia 10 liitopada o godz. li w Auli Uni­
wersytetu przy ut. Narutowicza 68. 

Odczyt orsanizowa.ny je.sł przez Komite' Obrońc6w Ptkoju 
PIW U. Ł. 

Wrzawa na przemian wzmagała się i przygasała. Gromada 
odstępowała powoli l cofnęła się kilka kroków od domu. 

Sierżant wywołał z sieni przedstawiciela Zarządu Gminy. 
Powitany · złowrogim pomrukiem tłumu, monstrualny grubas 

o sumiastych wąsach ukazał się na ganku. Wystra:szony pisnął 
dyszkantem; 

- Obywatele, nie ma o co robić gwałtu. 
Odpowiedziały mu przeraźliwe gwizdy :z: tłumu. 
- W pierwszej kolejce - sapał grubas - musieli~my dać 

tym, co mają więcej gruntu do obrobienia, bo oni więcej zboża 
muszą oddać rzadowi. Bauery niemieckie, które tu przed nami 
go~podarowały, to byłv bogat~ chłopy. Mieli oni po rlwif! pary 
koni albo i więcej. I tak było dobrze. Ziemia tu ciężka n• 
żuławach. W jednego konia orać nie będ:ziesz. Mu11i1z tu mieó 
dwa albo i trzy koniska. 

Wielka wrzawa pokryła ostatnie słowa mówcy. Z tłumu pod• 
niosły się złowrogie okrzyki: 

- Między sobą rozdaliśtal Znamy wasi Kombinatory! 
Stojący na uboczu, na szosie chłop z fajeczką, Ęrz:vknął donoś­

nie: - Bogaczom dajecie, a zaś biedak6w to kuywdziciel 
By1 to sołtys Banaś. 
Wójt usiłował dyszkantem przekrzyczeć wrzawę: - W następ• 

nej kolejce każdy jeden„„ 
Ktoś cisnął kamieniem. Z rozbitej szyby posyp~ło się z brz~'!' 

ki&m 11zkło. 
Gromada z wrzaskiem runęła na ganek. 
Sierżant milicji podniósł rękę. Morze głów ~dalowało 1 za• 

trzymało się przed gankiem. 
- Obywatele .- uspokajał. - Tym sposobem nic ni~ wsk6-

racie. Ja radzę, zwróćcie się do waszej organizacji, do Związku 
Samopomocy„. 

- Takie same tam kombinatory w um:-dzie - podr~osły się 
głosy w gromadzie. - Takie same bogacz:e jak wójt„. Albo jak 
Poncyliusi,„ Jak Samoliński... 

- W takim razie zwr6ec1e sie: do Pa1·tii - doradzał lierb.t\ł, 
- Parti• warn w tym pomoźe 

.(dalll'y dąg naa~pł) 



/ 

!Str. fi 310 

SpQrt ·radziecki - przodujący sport świata 
M 'eS ·ląC Pogłębienia Przyjaźni Polsko-Radzieckiej zwraca nasze ser­

' ca i myśli ku pierwszemu w świecie Krajowi Socjalizmu, 
przypomina o wielkich jego osiągnięciach i nasuwa jednocześnie wie I 

ni nie szczędzili nam swych wska· dziecki nie strzeże zazdrośnie przed 
zówek, dotyczących metod samego innymi, lecz dzieli się nimi ze swy· 

. . . . mi młodszymi kolegami i nie odma· 
tr~~n~ 1 spo.sobów utrzyman:~ k~n wia ich swym przyjaciołóm, jak to 
dycJ1 f1zyczneJ na.szych tems1ste>w mieliśmy możność przekonać sit • le wspomnień z osobistych kontaktów z ludźmi radzieckimi. • 

Po kazdej niemal wizycie w Związku Radzieckim sportowcy 

Co pisała proso łódzko w dniu 10 listopada \930 r. łódzcy dzielili się z nami chętnie swymi wrażeniami, odniesionymi z 
bezpośredniego zetknięcia się ze sportowcami radzieckimi i nie star­
czyło im zazwyczaj słów dla wyrażenia tej wielkiej serdeczności i 
przyjaźni, z jaką ich w Związku Radzieckim witano. KASY CHORYCH 

NIE MAJĄ PIENIĘDZ1Z 

,,Kurier Łódzki" pisze: 
Na skutek licznych memoriałów 

t interwencji sfer pmemysłowych 
Główny Urząd Ubezpieczeń wydał 

zarządzenie wstrrz:ymania wszelkich 
robót inwestycyjnych w Kasach 
Chorych. W szczególności wstrzyma 
ne zostały wszelkie budowy nowych 
obiektów, jak szpitale, laboratoria, 
ambulatoria itd. 
Zarządzenie Głównego Urzędu po 

ważnie eatamuje rocz.wój Kas Cho­
rych z krzywdą dla ubezpieczonych 
l dla samej instytucji. 

NA GŁODUJĄCE DZIECI.„ 

Gll2ety drukują odezwę Komitetu 
Niesienia Pomocy Najbiedniejszym, 
wrzywającą do składania ofiar na 
głodujące dzieci. 

Komitet stwierdza, że kilkanaście 
tysięcy dziec:! łódzkich należy co­
rychlej dożywić. Komitet zamierza 
wydawać każdemu dziecku bułecrzkę 
i S'lklankę mleka, ale niestety, nie 
rozporządza żadnymi funduszami na 
ten cel. 

ZAMACH SAMOBÓJCZY 
BEZROBOTNEGO 

Pozostający od dłużS1Zego czasu 

Pierwszą z naszych sportsmenek, stów radzieckich udali się do Mo· 
która miała okazję poznać bezpośre- skwy na trening w ~li przed roz­
dnio sportsmenki radzieckie była za- grywkami o puchar Davisa. 
służona mistrzyni naszego sportu Nie potrzebujemy chyba przypo· 
Jadwiga Głażewska. minać, jak wielką usługę oddali na· 

- Na każdym kroku _ mówiła szym tenisistom tenisiści radzieccy. 
nam po powrocie z Moskwy Jadwiga Dzięki treningowi przeprowadzonemu 
Głażewska (startowała tam na łyż- w Związku Radzieckim teniści nasi o­
wiarskich kobiecych mistrzostwa.eh siągnęli w tegorocznych rozgrywkach 
świata - przyp. red.) - interesowa pucharowych wielki sukces, kwalifiku 
no się nie tylko nami, ale i Polską. jąc sil,! do półfinału strefy europej­
Rozpytywano nas o Warszawę, ~1bo- skiej oraz odnieśli szereg innych suk 

bez pracy - Antoni Sobiński, za- lewano nad jej zniszczeniem, pytano cesów międzynarodowych. 
STRAJKI W OZORKOWIE mieszkały przy ul. :Rrzgowskiej 21 - z zainteresowaniem o rozwój kultury Sam pobyt w Moskwie i Leningra 

W fabryce Józefa Feidricha w popełnił w dniu wczorajs2ym samo- fizycznej w naszym kraju, na każ- d2ie jak również sam trening z czo­
o.zorkowie ~ybuchł s.trajk na tle bójstwo. L:kar~ pogotowia - p.o dym kroku okazywano nam dowody łowymi rakietami ZSRR nie przynio 
mewypłacama robotnikom =ob- przepłukamu zołądka - zostawił I · . . . . . . t „ t tak 
ków. Robotnikom należą się pienią- denata na Iniejscu. prawd1aweJ, szczere3 przyJazm. słyby może naszym ems1s om 

· wielkich korzyści, gdyby nie wymia 
dze oo kilka ostatmch tygodni pra-1 Przyczyną rz.amachu . n:i- życie - O gościnności gospodarzy, o ich 
cy. był brak środków do zycia. opiece i trosce, jakimi otaczali oni na doświadczeń i spostrzeżeń . pomię 

naszą ekipę podczas jej pobytu w dzy trenerem naszej kadry reprezen 

1[' EA 1[' R Y tacyjnej Józefem Hebdą, a c ;oło-
Moskwie, Głażewska wyrażała się 

wymi trenerami radzieckimi. Ci osta';; 
wprost entuzja·stycznie. . 

PA~STWOWY 'fEA'l'R NOWY 
(uL Daszyńskiego 34, tel. 181-34) 
Ci<>dz. 19,15 „Bohaterowie dnia po 

wszedniego". 

PAŃSTWOWY 
TEATR IM. STEFANA .JARACZA 

( uL Jaracza 27) 
Godz. 19.15 „Wieczó1· Trzech Kró· 

li'· - Szekspira. 

PAŃSTWOWY 
TEA'fU POWSZECHNY 

(uL Obrońców Stalingradu 21 
tel 150-36) 

Dziś o godz. 19.15 „Swobodny wiatr" . 
Bilety ulgowe s11 już do nabycia. oraz nasi tenisiści, którzy na wiosnę 

tego roku na zaproozenie tenisi· 

'l'EA1'R KUMEUIJ MUZYCZNEJ Z podobnym przyjęciem spotkali 
„LUTNIA" się również na.si hokeiści, którzy tre 

nowali na lodowiskach moskiewskich 

PAŃSTWOWY TEATR żYDOWSRl 

(ul. Jaracza 2, tel. 211-49) I G h d . /I 1 · . 
Aż do ot:warcia :°owego gmachu rupa wsc o nta 191 

r:::r u!ie~~:;~skiego Nr 
15

.
17 

- W przededni U 0Sf3ffliCh bOjÓW 
Na otwarcie teatru: „Rodzina U· . . . 

lianowych", I. Popowa, w insceniza- Druga łlga piłkarska . w grupie 
cji Idy Kamińskiej. wschodniej nie ukończyła Jeszcze s~ot 

TEATR „PINOKIO" 
O godz. 19.15 sztuka K. Simonowa Godz. 17 - „Pan Tom buduje dom". 

„Obcy cień". Kasa czynna od godz. 15. 

kań. Nastąpi to w nadchodzącą me­
dzielę dnia 12 bm. Ostatnio u czoła 
tabeli nastąpiła „zmiana warty". 
Ogniwo Bytom po zwycięstwie 5:0 
nad Związkowcem Chełmek „wy­
windowało" się na pierwsze miejsce w 
tabeli. Najprawdopodobniej Ogniwo 

Kasa czynna od 10 do 18 l od. 16. 

TEATR „OSA" 
(uL Traugutta 1, teL 272-70) 

Dziś teatr nieczynny. 

TEATR ,.ARLEKIN" 
Godz. 17 widowisko pt. „Sambo zatrzyma tę lokatę i po ostatnich za­

i lew". 
Kasa <:zynna codziennie 

wodach, gdyż ma za przeciwnika 
od godz. 10 Włókniarza z Częstochowy. Stal Ka-

-------------------------------- towice spotka się ze swą Imienniczką 

KJ[NA 
ADRIA dla młodzieży (Stalina 1) 
„Młodzi marynarze", dod. „Mło-
dzie~ w walce o pokój", godz. 16, 
18, 20 

BAJKA (Franciszkańska 31) 
„Burza nad Azją", dod. „Zima w 

puszczy Białowieskiej", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

BAŁTYK (Narutowicza 20) 
„Upadek Berlina" I seria, 
„W Poł. Korei", 

dod. 

RO BOTN lK \Kilińskiego 178) 
„As wywiadu", dod. nPlan pokoju" 
godz. 18, 20 

, (Dla młodzieży powyżej lat 12) 
ROMA (Rzgowska 84) 
„Orzeł Kaukazu", I seria, dod. „Ma 
zurki Chopina", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

STYLOWY (Kilińskiego 123) 
„Wielki przełom", dod. „Zwieno· 

gród", godz. 17.30, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

z Lipin. Może dojść do decydującego 
meczu między Ogniwem a Stalą z Ka­
towic, gdyby Ogniwo zremisowało z 
Włókniarzem przy równoczesnej wy­
granej Stali z Katowic. 

Ogniwo Tarnów uchodzi za fawo­
ryta w spotkaniu z OWKS Lublin. 

Ogniwo Częstochowa powinno wy­
grać ze Związkowcem z Przemyśla. 

Kolejarz Przemyśl stoi na straconej 
pozycji w meczu ze Związkowcem 
Chełmek. 

Tabela przedstawia się następująco: 
Ogniwo Bytom 17 27 42:15 
Stal Katowice 17 26 53:25 

Mtądzynarodowy turniej 
koszykówki w Pradze 

PRAGA. W stolicy Czechosłowa­
cji odbędzie się w dniach 1-4 gru­
dnia doroczny międzynarodowy tur­
niej koszykówki dla drużyn kobie­
cych. Do udziału w zawodach zapro 
szone zostały koszykarki Związku Ra 
dzieckiego, krajów demokracji ludo­
wej oraz drużyna FSGT. 

Jako pierwsze zespoły udział swój 
w turnieju zgłosiły koszykarki ra· 
dzieckie oraz reprezentacja francu­
skiej organizacji sportu robotni· 
czego. 

Płyr1acy węgierscy 
ooprawiają rekordy 
BUDAPESZT. - Cztery nowe re 

kcrdy krajowe poprawili pływacy 
węgierscy na zawodach zorganizo­
wanych z okazji Węgierskiego Kon 
gresu Pokoju. 

Nowe rekordy Węgier ustanowi­
ła J. Nowak, przepływając 300 m. 
st. grzbiet. w 4:20 min. a 400 m. 
tym samym stylem 5:52:4. W sztafe. 
cie 100 x 200 x 200 x 100 m. rekord 
poprawiła drużyna juniorów klu­
bu Lokomotiv z Budapesztu, uzys­
kując czas 8:08,8. Czwarty rekord 
ustanowił junior Bolyki, który prze 
płynął 200 m. st. klas. w 2:55,4. 

Uwaga91yżwiarze 
Związkowca-Zr'1wu! 

Ogniwo Tarnów 17 24 33:13 Sekcja łyżwiarska Zwią:z.kowca-śWIT (Bałucki '.Rynek 2) ,Trzeci godz. 16.30, 18.30, 20.30 
(Dla dzieci powyżej lat 7) szturm", dod. „Przegląd sporto­

wy" Nr. 3-50, godz. 17.30, 20. 
Stal Lipiny 17 18 43:24 Zrywu komunikuje, że w lokalu przy 
Ogniwo Częstochowa 17 15 27:32 ul. Pogonowskiego 82, dzisiaj, to jest GDYNIA ,(Daszyńskiego 2) „Pro­

gram Alttualności Krajowych i Za 
granicznych Nr. 43-50", PKF. Nr. 
46-50 ,,Nowa sztuka", „Czarodziej 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
TATRY dla młoozieży (Sienkiewi· 

cza 40) „Młodzi marynarze", 

Związkowiec Chełmek 17 15 30:35 w piątek dn. 10 bm. odbt:dzie się o 
Związkowiec Przemyśl 17 13 23:43 godzinie 18 nadzwyczajne zebranie 
OWKS Lublin 17 11 25:42 sekcji. 

s1.ie laboratorium", „Kukułka dod. „Młodzież w walce o pokój", 
godz. 16.30, 18.30, 20.30 

Włókniarz Częstochowa 17 11 22:45 Ze względu na ważność spraw, 
Kolejarz Przemyśl 17 10 16:36 I obecność wszystkich obowiązkowa. Szpak". 

godz. 15, 16, 17, 18, 19, 20, 21 TĘCZA (Piotrkowska 108) 
Kino nieczynne. 

.... ..-.. „ ........................................... „„ ............................. . 
HEL (Legionów 2) Kino nie· 

czynne. WISŁA (Daszyńskiego 1) „Prze­
kształcanie przyrody", dod. „Włodzi 

miem Majakowski" 

Co usłvszvmv orze z radio 
Program na piątek 10 listopada 1950 r. MUZA (Pabianicka 178) ,,Arinka" 

dod. „W kraju socjalizmu" Nr 7-50 
(Dla młodzieży powyżej la.t 12) godz. 16.30, 18.30, 20.30 11.50 „Głos mają kobiety". 11.57 

Sygnał i hejnał. 12.04 Dziennik. 13.30 
Aud. szkolna dla klas I-II. 13.50 
Utwory kompozytorów rosyjskich. 
14.20 „Poznajemy morze i Wybrzeże". 
14.30 Aud. szkolna dla klas V-VII. 
14.50 Gra Zespół Instrum. 15.20 „Wal 
ka z analfabetyzmem". 15.30 Aud. 
dla świetlic dziecięcych. 15.50 Kon­
cert Zespołu Radzieckiej Floty Bał­
tyckiej. 16.20 (Ł) „Na boiskach i bie­
żniach kraju". 16.25 (Ł) Melodie Du­
najewskiego. 16.45 (Ł) Aktualności. 
16.55 (Łl Komunikaty. 17.00 Dzien-

- Ork. Mandolin. ŁRPR p-d. E. Ciuk­
szy, I. Strzałkowska - m-sopran, 
Wł. Manijak - akompan. 18.00 (Ł) 
Koncert życzeń. 18.20 (Ł) „Uczymy 
się na Wszechnicy Radiowej". 18.30 
(Ł) Arie operowe rosyjskich kompo· 
zytorów. 19.00 „Wszechnica Radio­
wa" - Wykład z cyklu: „Rozwój spo. 
łeczeństwa ludzkiego", 19.20 Koncert 
Chóru Rozgłośni Wrocławskiej. 19.40 
Lekcja języka rosyjskiego. 20.00 
Dziennik. 20.30 Koncert masowy. 
22.00 Felieton literacki. 22.15 Kon­
cert. Transm. z Budapesztu. 23.00 
Ostatnie wiadomości. 23.10 Muzyka 
kameralna. 

POLONIA (.Piotrkowska 67) 
„Upadek Berlina" Il seria, 

dod. „Mistrzowie szybkich wyto­
pów", godz. 17, 19, 21 
(Dla dzieci powyżej lat 7) 

PRZEUW!OśNIE (Żeromskiego 76) 
„Orzeł Kaukazu" II se1ia, dod. „Bo 
rowoje", godz. 18, 20 
(Dla młodzieży powyżej lat 12) 

REKORD (Rzgowska 2) . „Wyspa 
bezimienna", dod. „Zorza polar.na" 
godz. 18, 20 

(Dla młodzieży powyżej lat 12) 
WŁóKNIARZ (Próchnika 16) 

„Upadek Berlina" Il seria. 
dod. „Mistrzowie szybkich wyto· 
pów", godz. 16.30, 18.30, 20.30 
(Dla dzieci powyżej lat 7) 

WOLNOŚĆ (Na.pi6rkowskiego 16) 
„Knock-out", dod. ,,Konik morski" 
godz. 16, 18, 20 
(Dla dzieci powyżej lat 10) 

ZACHĘTA (Zgierska. 26) 
„Córka marynarza", dod. „Nasz 
dom", godz. 18, 20 

(Dla dzieci powyżej lat 8) (Dla młodzieży powyżeJ .lat 12) 1 nik. 17.15 [Ł) Muzyka polska. Wyk.: 

Pracownicy poszukiwani 
Technika do normowania pracy, referenta do Dzia· 
tu Zaopatrzenia i Zbytu, pomocników magazynie­
rów. robotników gospodarczych I woźnicę zatrudnią 
Zakłady Przemysłu Wełnianego im. Partyzantów 
w Łodzi, ul. Nowotki 141. Zgłoszenia osobistP 
przyjmuje Wyclzial Personalny. 966 
Samodzielnego księgowego, biegłą maszynistkę 
zatrudnią Łódzkie Zakłady Przetwórczo-Tłuszcz<l· 
we w Łodzi, al. 22 Lipca 15·1'1. Zgłoszenia przyj. 
muje Wydział Personalny. 918 

Referenta adm. gospod., referenta socjalnego oraz 
referenta płacy poszukuje Przedsiębiorstwo Wier. 
ceń Badawczych i Robót Fundamentowych, Przed· 
siebiorstwo Państwowe Wyodrębnione, Stale Kie. 
rownictwo Robót w Łodzi, uL Kilińskiego 195. 
Wynagrodzenie wg. umowy zbiorowej budowla· 
nej. Zgłaszać się osobiście z życiorysem do biura 
Przedsiębiorstwa w dnlu 8 l 9 listopada w godz 
9-12 1010 

Kopaczy murany 1 robotników gospodarczych za­
trudni ~atychmiast Miejskie Przedsiębiorstwo 
Budowlane w Łodzi, uL Piotrkowska 17. Zgłosze· 
1ia przyjmuje Wydział Personalny. 984 

\forarzy, robotników gospodarczych oraz kobiety 
>rzy pracach murarskich, malarskich i aagazyno. 
vych zatrudni natychmiast Przedsiębiorstwo Re­
nontowo-Budowlane Pf'r.em. Bawełnianego w Lo­
'zi, ul. Piotrkowska 171, prawr oficyna. v:yna· 
•rodzenie według '3reowy z' torowej w budownic· 
Nie. zoloszen.ia i;_.ayjmuje Wyuział Personai:-;4 

Technika budowlanego, oficera względnie podofi· 
cera straży pożarnej oraz robotników magazy· 
nowo• transportowych poszukuje Centrala Impor­
towa Pnemysłu Włókienniczego ,,Textilimport", 
uL 22 lipca 2. Zgłoszenia do Działu Personalnego. 

992 

Lekarza przemysłowego z kilkuletnią pracą na 
odcinku lecznictwa Ubezpieczalni Społecznej lub 
szpitala zatrudnią Zakłady Przemysłu Jedwabni­
czego im. Generała w. Wróblewskiego w f:.odzi 
ul. Hipoteczna 7-9, Tel. 195-44. Zgłoszenia przyj­

muje Wydział Personalny. 996 

Wykwalifikowanych tokarzy, ślusarzy. robotników 
gospodarczych, dwie praczki i mechaników na 
maszyny szw&lnicze specjalne zatrudnią Zakłady 
Przemysłu n.ziewiarskiego fm. E. Plater w ł..odzi. 
ul. Wólczańska 66. Zgłoszenia przyjmuje Wy· 
dział Personalny. 997 

Robotników transportowych, mechaników do spe· 
cjalnycb cnaszy-.i zatrudnią Zakłady Przemysłu 
Odzlezowego w Łodzi. ul. Wólczańska 50. Zgło­
szenia przyjmuje Wydział Personalny 980 
Kierownika Oddziału Inwestycji, dwóch techni· 
ków budowlanych poszukuje Centrala Skór Suro­
wych.. Zgłoszenia przyjmuje Dział Personalny 
CSS, Łódź, ul. Sienkiewicza 9. 998 
Inżyniera-elektryka na stanowisko szefa Działu 
Ruchu, frezerów, tokarzy, elektryków do labora­
torium biegłą mas:;,-ynistkę i robotników gospo· 
darczy~h zatrudnią Łódzkie 'Zakłady Wytwórcze 
Aparatury 'Ntsktego Napięcia, Zakład A 22 w Ło­
lhł, ul. Gdańska 138. Załos:zenia przyjmuje Wy· 
dział Pel'lonllluy, !OOO 

Technika oraz referenta normalizacji p racy w 
transport.ie samochodowym od zaraz zatrudni Dy­
rekcja Okręgowa PKS w Łodzi, ul. Wigury 7. 
Zgłoszenia przyjmuje Oddział Kadr. 1011 

Wykwalifikowanych księgowych oraz rnzynie­
rów-mechaników do działu inwestycyjnego, zna­
jomość języków obcych pożądana, zatrudni w 
Koźlu-Porcie k. Kędzierzyna Centrala Zaopatrze­
nia Przemysłu Papierniczego. Zgłoszenia pisemne 
przyjmuje Dział Personalny w Łodzi, ul. Więckow 
skiego 33. Warunki do omówienia. 1003 

Inżynierów i techników na stanowisko inspekto­
rów nadzoru budowlanego zatrudni Centralne Biu 
ro Projektów Architektonicznych Oddział w Ło­
dzi, ul. Piotrkowska 38. Zgłoszenia przyjmuje Wy 
dział Personalny. 1004 

Srubowników, przykręcaczy, kontoniarki, czyścia­
rzy, robotników magazynowych, strażników prze­
mysłowych, elektromonterów zatrudnią natych­
miast Za.kłady Przemysłu Welnia ego im Wiosny 
Ludów , Łódź, Żeligowskiego 3·5. Zgłoszenia 
przyjmuje w godzinach urzędowych Wydział Per­
sonalny. 1005 

W TRAMWAJU Nr 13 
na trasie ul. Narutowi­
cza od Kilińskiego do 
radiostacji zaginął port­
fel a: dokumen~ami na 
naizwi.skn Chłocl.7Jińskiej 
!Marii. Proszę o zwrot 
dokumentów na adrea 
Narutowlcn 118 m. I. 

w ciągu całego długiego sezonu. I niejednokrotnie sami. 
- Sportowiec radziecki to najdo- ~ielki? osiągnięcia sportu radzt8: 

skonalszy typ sportowca na świecie ckiego'. Jego społeczny ch~ra.kter 1 
. . . bumamtaryzm, to są te głowne ce· 

- p0Wledz1ał po poW1·oc1e z Mo- chy, które czynią z niego przodujący 
skwy Józef Hebda. sport na świecie. 

W słowach tych nie ma ani odro- ----------------
biny przesady. Sportowiec radziecki .,, 
pracuje nad sobą i doskonali się nie 
dla osobistych zysków jak w krajach 
kapitalistycznych lecz dla. podwyższa 
r.ia rekordów i ogólnego pozi<>mu 
sportu radzieckiego. Zdobyczy swych, 
swych doświadczeń sportowioo ra-

Skład pięściarzy 
na-mecz z Wę~rami 
Na zebraniu Zarządu PZB w śro 

dę ustalony został skład pięściar­

skiej reprezentacji Polski na mecz 
z Węgrami, który odbędzie się 12 
bm. w Budapeszcie. W spotkaniu 
tym barwy Polski reprezentować 
mają (w kolejności wag): 

Kasperczak, Grzywocz, Antkie­
wicz, Kudłacik, Chychla, Nowara, 
Szymm·a, Jaskóła. Jako rezerwo­
wych wyznaczono Kolczyńskiego l 
Wiecwrka. 

Głażewska na lodowiska · 
w Moskwie 

Poniżej zamieszczamy siódme 

nego oraz kupon, uprawniający 

kursie. 

zdjęcie konkursu historycz­

do wzięcia udziału w kon· 

Zadanie uczestników konkursu polega na odgadnięciu -
co każde .: dziesięciu kolejnych zdjęć przedstawia. 

Przypominamy, że wszystkie zdjęcia dotyczą okresu Wiei· 

kiej Rewolucji Październikowej, która zrodziła pierwsze w śwłe· 
cie mocarstwo socjalistyczne, a narodowi polskiemu dwukrotnie 

przyniosła wolność. 

Dziesięć kolejnych, czytelnie wypełnionych kuponów -

należy po skończeniu konkursu przesłać w jednej kopercie na 
adres Redakcji „Głosu Robotniczego", Łódź, Piotrkowska 86, 
III piętro z napisem „KONKURS IDSTORYCZNY". 

'"'śród zwycięzców konkursu rozlosowane zostaną 

CENNE NAGRODY 
między innymi APARAT FOTOGRAFICZNY, TECZKA SKO­
RZANA, SERWIS STOŁOWY i inne wartościowe nagrody. 

tłA'łMt>!!lfK\- ttl'f~ł 

4tt1'tF~:!r.tl ') ~1fłl!!4f•J łX91rA 
· <'.!:. 7ni:~·:t f<""'•'<W~ l> ,'t$ł~: 

„„.Trzeba obecny rząd obszarników i kapitalistów zastąpić przez ritd 
robotników i chłopów„. To, erego nie zrobiono w lutym. trzeba zrobić 
teraz. W ten sposób i tylko w ten sposób można wywalczyć pokój, chleb, 
~iemię i wolność„." 

Nic dziwnego, że Rząd Tymczasowy, rząd obszarników i kapitalistów, 
pner.i~· któremu było skierowane powyższe rewolucyjne wezwame towa­
rzysza STALI:\TA, postanowił zamknąć gazetę, w której to weZ"lvanie zo­
stało wydrukowane, postanowił wyrwać z rąk bolszewików potężną broń, 
jaką stanowił centralny. bojowy, rewolucyjny organ prasowy. 

Komitet Centralny Partii Bolszewickiej, uprzetlzony przez towarzy· 
sza STALI~A o napaści Rządu Tymczasowego na gazetę, zabezpieczył 
natychmrnst ochronę drukarni i możność wydania na czas następnego nu­
meru gazety. 

Jak brzmi tytuł owej gazety, której zamknięcia dotyczy za1nieszczone 
na zdjęciu rozporządzenie Rządu Tymczasowego z dnia 24 października 

(6 listopada) 1917 r.? 
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